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Taniec szkieletów.
Stara to prawda, ale inało przez ogó< bra- 

^  w rachubę, że w historii niema wpraw
dzie powtarzali się, ale za.to bywają nad
zwyczajne nieraz analogie, z których mo
żna, a właściwie należałoby wyciągnąć od
powiednie konsekwencye. Cofnijmy się 
wstecz dokładnie lat sto dwadzieścia sześć, 
C 5. do czasów, gdy oezy całego świata 
■•wrócone były im młodziutką., lecz groźną 
di a, „starego porządku rzeczy1** republikę 
francuska, w której wtedy sprawował raą- 
dy krwawy Robespierrc na czele jakobi
nów. Jeden z najwybitniejszych między ni- 
rrtó a osobisty przyjaciel Róbespierra —  St» 
'Ju st —  dziki fanatyk polityczny, lecz 
.przy tein wyborny obserwator współcze
snych mu sto .nuków społecznych we Fran
cy! —  napisał broszurkę p. t. „I^es frag- 
hicnls sur los institutions repuiilroaines . 
^•zypomnkino sobie teraz w Paryżu tę bro
szurkę (wielką rzadkość bikogruficzną), 
y k lc c  zajmującą przez to, że miejscami jest 
ja,,by fotografieznem odbiciom togo. na co 
dziś patrzymy własnemi oczyma.

Oto, co w niej czytamy a propos po
twornych stosunków ekonomicznych, jakie 
Opanowały we Francy i skutkiem nagłego 
przewrotu gospodarczego, wywalanego przesz 
lewoiuoyę i z powodu kolosalnej ilości pu
szczonych w  obieg pieniędzy papierowych: 

„Teraz spotyka się .obywateli pracujących 
&  ciągu trzech dni tylko d*ień jeden.

„Dawniej szlachta i osoby należące do 
dworu, wypełniały sale teatrów. W ypę
dzono jednych i drogich, a  sauno togo tea
try przedstawiają tensam obraz - zbytku. 
K rniże są ci, co tam paiaduja, jeśli ni o ty
mi, którzy wczoraj pracowali? ‘

Dalej znów:
„Każdy, posiadający dużo monety pa

pierowej, o tyle mniej pracuje, a obyczaje 
psują się skutkiem próżniactwa. Cena pracy 
wzrasta w miarę zmniejszania się jej wy- 
datności. W  obiegu jest o tyle więcej po
trzeb, a mniej rzeczy komeemych do ich za
spokojenia, o ile ladzie uważają się za wię
cej bogatych, a ebeą mniej pracować.".

1 jeszcze jeden ustęp:
• „Stan, w jakim żyjemy, Jest niepewny: 

Iłyj omy, jak marnotrawcy, jak ludzie po
zbawieni adrowyeh zmysłów. Trzysta milio
nów pieniędzy papierowych, emitowanych 
co miesiąc przez skarb państwa, zabija mi
łość pracy i świętą bezinteresowność, sta- 
uowiąro istoto republiki".

1 tiia/.o wywody autora wzmiankowanej 
broszury posiadają d*iś jeszcze zupełną 
* k !<niliidść:

„Dlaczegóż niema być tylu bogatych, 
skoro w oiiegn jest obecnie cztery razy 
•więcej znaków pieniężnych, niż dawniej ? 
Ileż, to zepsucia szerzą owe trzysta, czy 
cztery.-.Rt milionów emitowanych co mie
siąc j^zez państwo! Taki system finansowy 
n Aże byłby dobry w  monarchii (?), ale zgu
bie musi każdą republiko.

„Pomimo wszelkiego respektu, jaki we 
Jnme Jud wzbudza, nie mogę powstrzymać 
«iO od i>oddania krytyce obyczajów, które 
teraz zaczynają się ucierać. Każdego dnia 
t.nae?!..! liczba obywateli opuszcza reemio- 
eło. uprawiaitó przez ojców i oddaje się pró- 
fcinctayu"..

Strdoidz-ivrs/.y, jak źle się dzieje wo Fran
c ji, S t  Just konkluduje, źe „trzeba, aby 
wszyscy obywatele pracowali i szanowali 
•ię wzajemnie. Jeżeli wszyscy chwycą się 
pracy, obfitość odzyska, ewe prawa; będ*ie 
wtedy potrzeba mniej pieniędzy; znikną 

wczas zbrodnie publiezao. Jeżeli zaś 
Wszyscy pędą się szanowali —* nie będzie 
•^ istnych  partyj: obyczaje prywatne staną 
® 'ł bigodnymi, publiczne —  aÓnymi...
. dowiedziałem  wyżej, te praca I wzaje- 

T  wącunek są dla naa niezbędne. I  r*e- 
ćzywłscie, gdy będziemy w przyszłości pu- 

^  obi®K tyło pieniędzy papierowych, 
dotąd, każdemu będzie Me zdawało, te 

jest dość bogatym, aby uwołnfć się od 
wszolKiej pracy. Zobaczycie, te  wtedy tg i- 

m roinictwo, zginą rzemiosł*44.

Rurow y cenzor kończy swe wywody sło
wami, które do nas, Polaków, szczególniej 
dałyby się zastosować w dobie obecnej:

„Jak to? Gdy ojczyzna prowadzi straszną 
wojnę, gdy przeszło milion obywateli swą 
krew przelewa, skarb państwa miałby za- 
pomocą olbrzymiej masy pieniędzy- papiero
wych podtrzymywać nieporządki i namię
tności, tok, aby nikt nie musiał zrezygno
wać zo swej chciwości i okrucieństwa?

„ Z b y t  d ł u  g o  z a ray ka.u.o o.c.z.y 
n.ft n i e p o r z ą d k i  f  i n  a.n.s.o.w.e, k-t.ó- 
r.o m u s z ą  s p r o w.& d z Ló z.c.p.s.ujc.ke
o b y o z a j ó w " .

Do powyższych uwag pod adresem sfer 
rządzących w r. 1794 francuski publicysta, 
Paweł D e l o m b r e ,  r. którego artykułu, 
podanego przez paryski „Temps", czerpie
my powyższe cytaty, dodaję swojo uwagi 
pod adresem sfer rządzących Francją w 
roku 1920:

„Jeżeli państwp nie da przykładu oszczę
dności: jeżeli nic położy krosu swemu mar
notrawstwu na rozmaitych polach? jeżeli 
będzie popierało aż do granic wyuzdania-, 
rozrzutność prywatną przez rozrzutność pu
bliczną: jeżeli będzie podtrzymywało onła- 
kaną iluzye bogactwa zanomoeą nieprawi
dłowej, bo fikcyjnej eynkulacyi pieniędzy 
papierowych. co jest przyczyną zubożenia 
materyąlnego i nędzy^moralnej —  to, jaką
kolwiek będzie forma rządu i jakimkolwiek 
przebieg spraw politycznych, obecne przesi
lenie ekonomiczne będzie dalej trwało,.a na
wet coraz więcej nabierało siły".

Przeniósłszy się myślą od końca XVILl. 
winku wo F r a n c y i  do naszych czasów 
w P o l s c e ,  spostrzegamy uderzające ana
logie w> tylko w  zakresie spraw gospo
darczych. Ozy te analogie pójdą lak daleko, 
źe znajdzie się i u uaa jakiś Bonaparte, któ
ry wyprowadzi skołataną nawę państwa pol
skiego na spokojniejsze wody to kwestka 
trudna do rozwiązania. Tymczasoin, wydął 
je się, jakobyśmy wcale nio zdawali sofcio 
sprawy z grożpfej sytńacó, w  jakiej znaj
duje seę Połskśrpo m m  iragłem wskrze
szeniu.

W e traefcu daleko sięgać, aby się przeko
nać, źo tak jesft’ w  fatode. Zdradźmy n. n.
„sekret publiczny" —  ten bajecznie wesoły 
karnawał, który prceżywamyj£>$w!ęnie, mi
mo, że lcryjoRiy Sfę *  tera ye5%dłiwie.

Honfędzy papierowych mamy aż do zbyt- 
kń, rjitoM o ja-k Francuzi *a czasów terro
ru, wojna tcczy się gdzieś tam na kresach, 
bolszewicy są jeszcze daleko, nio chcemy 
myśleć o tom, co nas j u t r o  spotkać mo
że. chwytamy więc oburącz d z i e ń  d z i 
s i e j s z y  i tańczymy na . . .  wulkanie, we
dle tonalnego, lecz utartego wyrażenia. 
Jest to swego rodzaju „danse maeabre" —  
t a n i e c  s z i k i c l e t ó . w  —  więcej intere
sujący dla tyci;, co nań z bob.t pstrzą, niż 
dla fweh, którzy biorą w  nim udział. A prze
cież nie staramy wycofać tiię *  korowodu, 
owszem tańczymy dalej tak, jak zresztą 

tańczy cała Europa, a szczególniej ta jej 
część, gdzie wojna światowa, najwięcej dala 
ałę we znaki, gdzie Śmierć, „sroga pani", 
najobfitsze żniwo zebrała.

Wobec tego. że wszystko zdaje się wrka- 
zywać na dalszy ciąg obecnego karoaiwa- 
łu nawet w  wielkim poście, choć pod zmie
nioną formą —  czy nie brłoby wskazanem, 
.‘ibeftrry zastanowili sie nad tein, czy to fest 
dobrze i1.... Może byłoby lepiej przeczekać 
e«ssfi pewien, do;>ókS fale potopu pieniędzy 
papierowych trochę nie opadną, doońki nio 
ramie, choćby częściowo, niechęć do pnww 
u tych, którzy powinni pracować, dopóki 
nie uporządkujemy cokolwiek naszego źv- 
cia gospodarczego, dopóki uczciwość i obo
wiązkowość w  tyciu publieznem nie powró
cą do praw swoich, dopóki paafcarstwo sta
nie "się wyjątkową zbrodnią, a nie obja
wem codziennym, dopóki wreszcie, po 
utrwaleniu granic Rzeczypospolitej, będzie
my mogli nżvwać. owoców pokoju tylu ofia
rami okupionego?....

Nad tomi pytaniami dałoby mę rozpocząć 
zajmująca dyakusyę. J. 1.

Polska a Europa środkowa.
Warszawa, CO styczni*.

« jednej *  ostatnich koreapondcacyi pod- 
"ńslileui, iż lderowpicy polskiej polityki z*  

-1 ^  ozczegóiniojazą uwagę powiną 
^Top ić  na ważną dla nas kwestyę łóstaJto- 
nan! s t o s u n k ó w  politycznych w naszem 
^jhli.lszem sąmedztwio i to zarówno od 

c h o d u ,  Jas i od p o ł u d n i * .  W  obu 
•jWostyach najbliższe miesiące przyniosą 
łanow cze decyzye. Od sposobu, w  jaki zo- 
■tofue uregulowana sprawa wr-cbodnio-euro-

pęjska zależy r la  < ro7ui‘ar nasado pań 
gtwa. Od sposobu trwałego uregulowania 
stosunków połityezno-pfióeffcwowycb w  na- 
szom sąsiedztwie od południa —  załeżnem 
jest w wysokim łM j riu cciniecaeństwo pań 
stwa polskiego. Dlatego toż —  jakkolwiek 
wszystkie siły na?za dyplóińaoya winna wy
tężyć, by wpłynąć na uregulowanie w  myśl 
naszysh interesów kwesty! wschodniej,, ró
wnocześnie nio może ani na chwilę spu- 
fjECzać z oka procesu kształtowania się do
tychczas ciągle jeszcze in statu nasicondi 
znajdującej sdę E u r o p y  ś r o d k o \ v « j ,  

lt. j. bicgij wyj»adkńw politycznycai w najbliż

szem i dalszem sąsiedztwie naszej granicy 
południowej.

Juką będzie ta prrzyszła Ewopa środkowa, 
na, to zdecydowanej odpowiedzi nie umiałby 
iMa jeszcze dać żaden a najbardziej nawet 
miawKiujnych kierowników eurepejsikiej po
lityki. Definitywnego plarm jej wganizacyi 
diotycher/as niema, Są tylłio ogólno proje
kty i dążenia. Ich różnorodność i wzajemna 
sprzeczność interesów posżeżogóluyeh 
państw tej przyklej foonacyi jest przyczy
ną,, że uregulowanie stosunków idzie tek. 
opornic. Nie jest też dotąd pewnem, którre 7. 
wielkich mocarstw zachodnich będzie patro
nowe!') tym narodzinom, *  zarazem bodzie 
właściwym spiritus movens, tęgo polityczne
go jłnoKCsu: czy F r a j f c y a ,  ccy A n g l i a .  
I  ta ostatnia lewostya ni® jest dla nas obo
jętną, gdyż patronat zdecyduje o tom, czy 
to uregulowanie pójdzie po linii, <H» nas ko
rzystnej, czy nie.

Z wiadomości, nadeiliodząeych ze stolic 
państw, które nmją w uajbitesaej pnzyizłoeoi 
wytworzyć jakiś —  dniś jeszcze nie dający 
się wyraźnie określić y -  politycany oign- 
nizm, wynika, iż zarówno Fiuncya, jaik i  Au 
gila, pragnęłyby stać t&ą kowalami tej nowej 
środkowej Europy, by w niej tmeć podstawę 
do wycieczek jwditycanych na, Wschód ouro- 
pejaki. Kto ostatecznie ujmie ster tej spra
wy, nie zostajo zdecydow.inem, gdyż puulct 
ciężkości kierownictwa esiropejskiej polityki 
ciągle joazczo przekuwa; się już to do Pary
ża, już to do Londynu.

F r a n c y *  ftucuje podobno gorączkowo 
nad doprowadzenaem do skutku ścisłego 
zbliżenia cze^o-austnyacko-jugosłowriańsbie
go, i tern też naieży tfómaczyć, iż bionze w 
opiekę A u s t r y ę ,  czego najoczywistszym 
dowodom jcet jej wpływ na korzystną dŁa 
Austgyi zmianę polityki czeskiej wobec Au- 
etry;, zmianę, .jaka makuzła swój wyra* w 
ootafcnicłi rokowankuct ftzesko-aiistryacfeźcli 

Pradze. NfitwmiaSt A  n g  1 i a  w  swych p& 
nacb bierze praedewszystlidom pod uwagę 
W ę g r y ,  na czcm zresztą mad w^ieradd 
hoduje daJoko slęg&iące nadzieje, tt oda mu 
cię osiągnąć modyfijtacyę kUanzoil terytoryal 
nych óraktatu pokojowego, głównie co do 
S ł o w a c z y a n y  i R u e i w ę g i e r s l d e J .  
W  tym kierunku tayni wszelkie wysiłki, w 
caom wydatnie wspomagają go  aniyK-izeskłc 
party* na Słowat^yźnie i na Ruai takapn*. 
dek j. Kwestya te powinna sBmtetresowaiÓML. 
axą dyplom acyę,

Stosunki Rzeczypospolitej z reputblifeą n -  
decką nie są najlepsze; przy obecnym, tak 
bardzo imperyaJtó,ycznym kierunku polityki 
cąe^iriej —  różne nier-ijck/ianla w  stylu cho
ciażby zeszłorocmej inwar.yi na Ks. Cioazęii 
-"■kiA —  nie są na południowych i południo- 
wo-^acłiodnich granicach Pobki wykluczo
ne. I  nie ulepa wątpliwości, że dążenia nie
podległościowe Kłowoków nio są witane w 
Polsce- niechętnie. Tymczasem powyższa, feon 
cepcya tworzenia Europy środkowej odbu- 
wa widoki realfeecyi sa.TuodTłielnego słowa- 
eldego państwa, na bardzo daleki plan. —  
Idea korytarza czesiko-ro^yjskiego, idea tak 
bardzo pnop.igowana w Pradze —  nie może 
wzbudzić Kidowólenia. nad Wrałą...

A le w kwestyi przytałnj środkowej Euro
py jest jeszcze inny momoat, który musi 
być <ffla nas intwesującyiu. Są to projekty 
budzącej dę na » ° w0 ahlyv."nośd p o l i t y 
k i  n i e m i e c k i e j ,  której plany —  s na
tury rzeczy —  będą zawsze wrogio dŁa pań
stwa polslcego. Niemcy coraz wys^żniej sta
ra,ją się odnowić dawną przyjaźń t.o owymi 
sympatykami w  Europie środkowej, przedo- 
wBzyatHnero zaś dziś pracują na
Węgrzech —• * dażem p«ow(vDeniom —  i w 
Jugosławii —  w tej ostatniej doŁychcrae, 
bez wybitniejszych Tsaultaiów —  a nawet 
i w  Czechach... «L CH.

Przyczajone Niemcy.
jŁnaaiy p«bOcy*ta amerykańaki, p. Fiunk 

S i m o n d s ,  udzielił korespondentowi wu- 
szyngtońskiemu „Time9‘ó>w“  kopii Rito, ja- 
jri otrzymał w kwietnin ub. r. w sześć mie
sięcy po podpisaJW zawieszenia broni, oa p. 
E r z b e r g e r * ,  obecnego ministra finan
sów Rzeszy. „

W  liście tym utrzymuje p. Erabeaiger, w  
wojna obecna była tylko epizodem w  wa!e© 
Angflofwaów o penowanio nad światem, że 
stawka jest taka sama, jak niegdyś pomię
dzy Rzymem a Kartaginą, że jak wówczas 
tak i  teraz, kontynent koniec końców zwy
cięży. Niemcy w aży ły  „tak gruntownie 
osłabić Fnancyęi ^  ^  *ńgdy róę już n:e wy 
leczy, nigdy nic będzio Triebozpieczonetwem 
dla Niemiec".

Załatwiwszy » ę  w  ten eporób z Francyą, 
autor stwierdza, 4e „drugim kamieniom wę
gielnym Angloąasów na kantyneueie są P  0- 
1 a c y “ . Jeżeli —  pis’ o —  „zdołamy upoko
rzyć Polskę, będzi-e to olInijTuiro dla nas 
zyskiem. Po pierwsze s t a. n o w i s ko F  r  aa 
c y i  na kontynenc-ie będzie w  takim.wypadr 
ku, nja dłużsay ezrw niemożliwe do ufn.ima

nia. Po drugie d r o g a  d o  R o s y i  będrio 
wówczas otwarta. T a m  l e ż y ,  widoczna na 
wot dla ślepych łudzi, p r z y s z ł o ś ć  N i e 
m i e c .  Rosya jest obecnie dojrzała, o ile bę- 
dlrio obsiana ziarnem nientierlfiem, dla wiel
kiej prayeEłości niemieckiej. Nic nie może 
odwrócić uwagi nasiej od tego wielkiego 
problematu. P o l s k a  s t a n o w i  je d y n ą , 
a l e  p o t ę ż n ą  p r z e s z k o d ę .  Dlatego 
nie powinniśmy tracić odwagi... lecz prowa
dzić dalej bezn,<stanku swą robotę i ciągle 
mieć na uwadtzo niezimoirą nagrotTę, którą 
obiecujemy sobie osiągnąć. Jeżeli powiedzie 
się nam p r z e s z k o d z i ć  w  ru u d o w a -

n i u  s i l n e j  P o l s k i ,  tedy przyssdość 
przedstawi się nam jasno. Wówczas Angio- 
sasi nie mogą nam zamknąć drogi do Roeyl. 
Podejmiemy odbudowę Rosyi i, pojadając 
taką pomoc, będziemy gotowi w ciągu 10 
lub 15 lat do wciągnięcia Francyi w zakres 
naezej potęgi. Marsz na Paryż będzie wtedy 
j łatwiejszy, niż w  r. 1914. Zrobimy przedoeta 
j tni krok ku panowaniu nad światem. Kon
tynent będzie msz. Potem nastąpi ostatnio 
Łtodyum: rozstrzygająca wałka pomiędzy
kontynentem & potęgami mordkiemi".

Oto jećten z wielu dlokumentów patzyezaj<j- 
nej polityki ^upokorzonych" moną Niemiec..

W  te den. P. A. T . „W iener Allg. Ztg." po
daje z Opola pod da uą 3 b. m. o wkuoczeniu 
wojsk francuskich na. Górny głąsk następują
ce informacyo: Przybycie wojsk francu&ckh 
na Górny ^łą-k wywołało wiełlde manifest a 
cyn narodowe. W  mlebeowośdaaa, w  któ
rych Polacy posiadają większość w zarzą
dach gminnych, zjawili ®ę Polacy na uxo- 
cuyftte przyjęcie Francuz- w z muzyką i cho
rągwiami narodowymi. W  tych miejscową- 
ścLacli, w szczególiioćci w Kaftofrteach i By
tomiu, rachowała Rię ludność niemiecka s 
rozwwą, gdy jodnak Polacy wyruszyli wśród 
śpiewu „Jesscee PókJfa nie zginęła", wów- 
esae ludność niemiecka wyszła s rezerwy 
1 aaczęła śpiewać pieśń „Deutsohland, 
Deutscbland oeóer A51es“  f  „W acht *m 
Rłiein". Nadto wznosłodo okrzyki ns eneść 
Hlodenłntrga i Nlemłee. W  Bytomia po pssy- 
bycfu Francuzów w hotelu llefcłishof 8-lotni 
ciłopieo bez w ieózy właściciela botek' wy
wiesił chorągiew polską. Ozęóć ludńoóei nie
mieckiej uczuła saę tom okdunsęią i żądni* 
asunięcta chorągwi Wówc«ąe wywieszono 
chorągiew czamo-bifllo-csarwooą, eo Niem
ców Bfcdowoliło. Także I  w  Opoln p m a tło

wczoraj wieczór do wielkich msuiif&stacyi, 
przycaem wznoszono olerzyki na, cześć, cesa
rza Willielnui i śpiewano pieśń „Heii dir un 
Slegeskranz".

MiędzykoaJicyjna komisy* dla plebiscjiń 
na Górnym kląsku wydała manifest, w kUV 
rym wskazuje na ohsadteenie tego kraju 
przez wojską koalicyjne i ruj-narwŁ, że na 
razie ZKistąpi u rząd prowizoryczny przez 
okupacyę wojskową, że jednak potem nastą
pi przejęcie admmistracyj pireoz nriędzynaro- 
dową komisyę administracyjną. Termin tego 
preejęda będnśe ogmeaony pi e « ł  osobną pto 
ktamacyę.

Sosnowiec. własny). Pocaąwec^'
od dnia 31 stycznia godz. 7 rano wojska 
fe«ac«»k ie zajmują Górny Śląsk. W  sobotę 
zajęto powiat p s z c z y ń s k i  i  ceęść r y 
b n i c k i e g o ,  w  nietteie&ę wieoBÓ* edftEfcuy, 
francuskie wkooesyły do K a t o w i c ,  w  po
niedziałek do B y t o m i * .  Dc duła 10 lute
go  ma być zajęty cały Górny Śląsk.

Pofaey witają radośnie wojska, ko»Bcy}ne. 
Tak n. p. w  po w. pe&czyńsldin, gdcie w  eras 
rfe powstania, wycierpiano najwięcej, kej <xi~ 
łował Fraitotrzów po wjkaćh.

Wielki wiec nanifestacyjRjf w Cisszysie.
•--.t ’

Cieszyn. (Telcfoneiu). W  niedzielę, dida 
1 b. m. odbył się na rynku w C i e s z y n i e  
wielki wiec, w  którym, pomimo szoty, ura 
ły udział tysiączne tłumy, zarówno z same
go C i e s z y n a ,  jak z T r i y ń c a ,  Jju- 
b ł o n k o w a  i innych miejscowości, leżą
cych na wsciiód od linii dcmarkacyjnej. Po
spieszyli wszyscy, aby w obliczu świeżo 
przybyłej mlsyi plebiscytowej zamanifesto
wać polskość tego kraju i dać wyraz swym 
uczuciom patryotycznym. Pomni ni oprze da- 
dawndonych, najświętezych praw swoich, 
uchwalili zgromadzeni następującą rezola- 
cyę, którą pos. Zam orski wręczył tego sa
mego dnia przewodniczącemu misyi p. M a n- 
n e r i l l e :

Zgromadzeni wyrażają swą radość, Łe 
wzniosło zasady Wilsona o wolnom stano
wieniu narodów o własnym losie, mają być 
wprowadzone w  czyn, stwierdzając, iż ple
biscyt na Śląsku Cieszyńskim jest stanów- 
ozem zwycięstwem woli Indu polskiego m  
Śląsku. Zgromadzeni żądają, aby Komisya 
plebiscytowa, jako przedstawicielka zwycię- 
sldeh państw koclicyi, przeprowadziła ple
biscyt w  czasie jak najkrótszym, by celem 
swobodnego wypowiedzenia się ludność
przy plebiscycie zniosła natychmiast Unię 
demarkacyjną i przywiodła admlnistraoyę 
w myśl układu t  5 listopada 1918 r., oraz 
umowy paryskiej z 3 lutego 1919 t. Zgro
madzeni oświadczają, źo Ich niezłomną wolą 
jest połączyć Śląsk Cieszyński z resztą Pol
ski, że dołożą wszelkich starań, by w  dniu 
plebiscytu' nafwe ślubne prawa odniosły 
zwycięstwo.

Pożegnanie wojska polskiego w Cieszycie
Cieszyn. (Telefonem). Wymauaz, wojsk 

polskich x Cieszyna, miał chaiakteir bardzo 
[>ov.-ażny. Thim paibhetmoóa zebrać się koło 
baraliów wojskowych w  siei, gdtde załoga 
ełeseyńska praygo towywału się do wymar
szu. Raport odełnał i przcmó-.ylł dio żołnie
rzy brygadyor P o g o r z c l s k L  Zebrani 
wyniośli okrzyki na ozeeć wojsfea, poraem 
pełk 11 przy dźwiękach kapeli w otoczeniu 
tłumu ruszył pracz miasto, żegnany serde
cznie okrzykami.: „Do widfeenia jak najry
chlej 1“

t o i  W  M ie j 3ij H i .
KomisyKt międzynarodowa wydała <ła 3 

b. m. odezwę do ludności, w której oświad
cza, ie  imieniem Najwyższej Rady paristw 
sprzymierz ouych i zapsizyjaźnionych obejmy 
je sdmmistraeyę obszaru ploLiscytowc^-.. 
Wojska poJj?]-j© i cz-erdcio ustępują, a  Władzę 
obejmują oddztoly koalicyjne aż do wyniku 
plebiscytu. Przychodzą/: w  eh >raikteme prę. 
jaciół, komisya biySzie się zsA-howywała jat 
najściślej neutralnie, Repntńika Cześka i 
Rzeczpospolita, Polska są konlicyi Earówno 
m8e. K/omisya postara, się, ahy wypowdatlzi- 
nie aię obu E/iron przy 's«e'bwrycie było naj
zupełniej swoixdne i jucaem nieskrępowane. 
Warunki głodowania ogłosi się późnłej. Kr> 
misjya będzie w  pierwszym rzędzie dbała o 
ład i spokój w  kraju, u wszelkie zakłócenie 
porządku publicznego spotka się z  najostrzej 
szą karą, podobnie, jak każde usiłowanie, 
aby przeszkodzić obywatelowi w  wykonywa 
nru swego prawa ? obowiązku przy piabfccy- 
de. Podpisani: W i ł t o n ,  M a n n e v i l l " ,  
B o r a a r e l l i ,  Y a m a d a .

Warszawa. (Telefonem). Dzisiaj, we śro
dę, o  godz. 1 1  nux> zbłerzt się w  gmachu 
Sejmu komteya spraw zagranicznych, apo- 
Cjałnie dla omówienia sytuacji w  związku 
t  propozycją pokojową bolszewików. Po 
obradach komisji preeyćyum będtae przyję
te p w i*  Naczelnika pnfiatwa.

Sprawozdania min. Patka.
Warszawa. (Telefonem).-Wczoraj odbyło

min. spraw zagr. P a t e k  zdał sprawę ł  
konfereucyi swoich w Paryżu i Londymio.

P . P. S. ŻĄDA POKOJU Z BOLSZE- 
W IKAM L

Warszaw*. (Telef>mem). W  gmaóhu Sej
mu odbyła eh wczoraj narada Rady Nscscl- 
nej P. P. £. w  sprawie odpowiedni oa ttOtę 
rządu sowieckiego.

Rada Naczelna P. P. S. wyra® pszekoga- 
nie, że nota rządu sowieckiego z dnia 29 Sty 
emia stanowi dostateczna oodetawt do ro t
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poczęeia rokowań pokojowych z Rosy:}. T la 
tego Bada Naczelna żąda st-ano-wcito ltaćych- 
miastowego wszczęciu rokowań. Pokój I  (k- 
ski z  JRo-yą musi się opietnc na- uzaiiniu nie
podległości państwa polskiego i państw, po- 
wśtiily<di na ginzach caratu. Granice między 
Polską, Rosyą i tom i państwami powinny 
być oparte aa prawie każdego narodu do 
deoydaowsuiia o własnym losie^ drogą yrzajc- 
mnego wypowiedzenia seę ludności ooesza- 
r&w zahiteresowanycii. Pierwszem następ
stwem nawiązania rokowań pokojowych po
winno być zainicjowanie stosunków liandlo- 
.wyełi Polski z Kasyą. Rokowania pokojowe 
powinny się toczyć jawnie i pod kontrola, 
opinii publicznej.

Warszawa. (Telefonem). Dnia 8 b. m. od- 
będsże etą w  Warszawie zgromadzenie przed 
staw ioieli związków zawodowych, centralne
go komitetu P. P. S. i rady delegatów robo- 
tnłczygli ejeiem obmyślenia środków, które- 
by płtawoljly wywrzeć naoisk na. rząd. aby 
natvcfeio*«»t wdrożył rokowania pokojowe.

^ T l J S L i ^ T t i ~ » - .  -  ■ .—pmaedsfciijai Sejmu klub stronnictwa r . r . ©. ^ ^  zostawić i jechać z powrotom
zgłosi waioeek nagły, żądający zawarci* po- ,q gdyż tam jest olbrzymie -polo pra

cy, a Ind tak dobry, towarzystwo Uik mile 
i serdeczne, że jeżeli kiedykolwiek tęskni-

rewski lardzoby ich tam rad widział. Gdy- 
ity  tak naszjpo!cki biskup, ks. Rhode, któ
ry dużo dla Polski zdziałał i jest świetnym 
pa tryli tą, wszedł w’ porozumienie z Episko
patem Polski, toby coś można zrobić i lu
dzi odpowiednich wysłać.

Praca ratunkowa nie idzie tak sporo, jak 
podczas wojny. Ludzio teraz więcej sobą za
jęci, każdy patrzy, ażeby zrobić cośkolwiek 
pieniędzy, wszystko drogie, ale ząto ludzie 
dobrze zarabiają. Nasi, którzy byli przy
zwyczajeni do skromnych dochodów, teraz 
składają pieniądze. Mam nowy automobil 
sześcio cylindrowy, marki Buick, kosztuje 
I.800, a dawniej można było kupić za ty
jąc. Jeżeli tu pozostanę, to kupię sobie 

łódź motorową, bo mamy tu przepyszne je
ziora, gdzie szczupaki, okonie i jażdże 
wprost z głodu umierają; takie bes-tye żar
łoczne że jak człowiek idzie się kąpać,^ to 
istotnie musi się o swą całość obawiać. 
Gdyby się jednak okazało, że mnie w Pol
sce potrzeba, i że tam jest jakaś odpowie
dnia posada, to gotów byłbym i antoino

Taylor, którego przemówienie tlómaczył ki ero- świadczenie to uczyniła wezoraj pewna pani, któ- 
wnik krak. staryi Dr M. Prico. Pułk. Taylor ira dla małego dziecka na rekach ofiarowała

podkreślił

List z Amervki.
Z listu k». I c i e k a, pisanego do Dra 

Wawry, a udzielonego nam łaskawie 
przez teeo oetatniego, podajemy nie
które wyjątki, mogące interesować nie- 
t.iko  grono przyjaciół i znajomych, ja- 
tóc lfks. Iciek w Polsce pozostawił, ale 
także i ogół czytelników. Ks. Iciek 
piszę:

łem za Polską, jeżeli moim rrajszezerezem 
życzeniem było ją Idodyś oglądać wolną, to 
teraz chciałbym^ ją widzieć wielką, potężną, 
a szczególnie postępową, wyzutą z rozmai
tych przesadów i zabobonów, więcej na mo
del i sposób amerykański Polska i Polacy 
mają dużo cech pięknych, wzniosłych, ideal
nie szlachetnweh. niech do tego dołączą tro- 

jchę więcej energii sprytu, zapobiegliwości 
- . . przofeiebiorczośei amerykańskiej, a będzie

Juk sfcybnu czas mija, jua )tam paQOwaj  i dobrobyt, jakiego przedtem
jark się tam z wam* po Kraków w i Podkar- j . ■,F.
pąoiu rozbijałem, a teraz siedzi się na pa- j 
rafii w północnej Minnesocie, niedaleko bie
guna. i rozmyśla się o tern, co się robiło 
i widziało. Mogę Pana zapewnić, że wapo- 
BTuieaia i wrażenia z Polski zaliczam do naj- 
radeśaic-jer.ych chwil w rnern życiu i dziś 
żeluję, że tam nie zabawiłem dłużej i nie 
zostałem jakim kanonikiem krakowskim.

€kł estasu, gdy opuściłem Kraków i Pol
skę i za tydzień szczęśliwie wylądowałem 
w Paryżu, gdzie tydzień leżałem w szpitalu 
na chorobę gardła, dnia 18 marca wsiadłem 
uą okręt z powrotem do Ameryki, jako re- 
pne*eefcmt Polski dla ekcyi pożyczkowej 
Stanów Zjednoczonych. Tu znów ta sama 
hbtorya, co w Polsce: godzinami się gada- j 
ło e-tern, eo się widziało w kraju i znów

nie było.

Od Wydawnictwa.
Prosimy o rychłe odno

wienie p r z e d p ł a t y  w celu 
uniknięcia przerwy w  prze
syłce dziennika.

_  K R O N I K A . - '
Kraków, 4 bitego.

: Ł. , . , , , i UROCZYSTOŚĆ ODZYSKANIA POLSKIE-
pudijsy się zbierało na pozyczkę amerykan- MORZA. Komitet obchodu przyłączenia
nbn  r, -rr>* f\ ł/\IV» -n* luM  /> H IPft C*] ATT/lle tl/l , . * ,

ziem potekteh na zachodzie przygotowuje Jut

ffotowośó Am ervld  do niesienia tf3*-' P&sżczyk, a wczoraj ujrzała to samo_ gotowoso m ncryia uo niesienia 13zieci? zllów w łachmanach. Doprowadziła więc
■wszelkiej pomocy 1 olsce, a zarazem kom ecz-: wieczorem 1 2 -letni4  dziewczynkę, żebrzącą z o-
ność wielkiej pracy i ofiarności w  samej Pol- wem dziecinom, na inspokcyę policyi, gdzie wy-
sce, iprzedcwszystldcan se strony żołnierzy poi- j szł°  ni1 iaw> '• *  dziecię to pożyezone od matki
skich. Pułk Taylor zakończył awoie „rsemń Maryi Wietrzyk, zamieszkałej przy uL Król. Jasłach. i  ułk łaym r zakończył swoje przemo- 1  dwigi L lg  ^ Byla ^  żebraninę z własną 12-letn.
wionie okrzykiem „N iech ży je  Polska , poczem córką Magdalena Masnowicz, w tym samym domu
muzyka odegrała „Boże, coś Polskę" i hymn. 
angielski Wicopr. łtolle w imieniu miast* prze-

obrabował go z zegarka, trzystu marek i futra* 
Przyniesiony clo szpitala, był prawie zupełni* 
zmarznięty i trzeba było użyć różnych śrO* 
dl: ów, by go dożycia ; o wołać. Obecny w Z&4 
kładzie Dr Mieczkowski dokonał zaraz opera* 
eyi i zdawało się, że się uda chorego utrzy* 
mać przy życiu. Niestety, gwałtowny wstrząs 
przy Bpadnięciu, a przedewszystkiem silny wów* 
czas mróz zniszczył organizm tak, te śmiorózamieszkała. Płaszczyk, otrzymany od owoj pani,

natychmiast sprzedano. Przy rewizyi okazało się,; nastąpiła tego samego dni*, 

mówił gorąco do żołnierzy, p rzestaw ia jąc  im u a T ę k f  ̂ łu d z iła ^ ^ c d 'p r z c c h S w  [ U W O LNIEN I. Rozprawa przed sadem woj.
komocznooć uawiadoaniema narodowego w  a r - 126 kor. Masnowiczo wa i Wietrzykóiyn* powinny; skowyin D. O. G. we Lw ow ie przeciw podpO* 
mii, oraz podkreSłająe działalność Ameryka- zostać surowe ukarane. 1 łucznikowi E. Vaiize.lemu, drnoj ucimiewd Ilu*
nów, na których cześć wzniósł okrzyk, pod-1 ZGON SAMOTNIKA W  poniedzałek e godz. 5 ' balowi i Zakrzewskiej, oskarżonym o zbrodni*

i » . » -
Po przemowieniacłi rozpoczęło edę -wjrswie- , ba. Stanisława Syci  ̂ przy ul. Karmełickioj L 18, mwazy. ukraińskiej w stryju zdradzali człon* 

tlania filmu „Tajemnice ochrany warszaw- j od paru dni lożą zwłoki łódzkie. Natychmiast u-1 ków tamtejszej orgaeizaeyi P O W i spowo* 
skiej-", któremu przyglądało się przeszło 2000 fał «te na miejsce komisarz ^ r n y  WofemiteU, j dowali prz^ to masowe aresztowania i inter- 
zgroznadzonych żołnierzy. W lożach obecni byli ^  podłodze Bonków tej organizncyi i Polaków,

“ łóżka zwłok. Syct w bieliżnia. Lekarz miejski Dr zakończyła się wczoraj wyrokiem uwaininją-
Gólski polecił odesłuó zwłoki do zakładu medycy- ...............
ny sądowej. Śmierć nastąpiła prawdopodobnie * 
powodu udaru serca, gdyż zmarły od dłuższego 
czasu cierpiał na serce.

MAKA BEZ WŁAŚCICIELA. Wczoraj w uL 
Grodzkiej napotkali funk.eyonaryusze państw. U- 
rzeda walki z lichwą wóz, na którym było kilka '

J . ;  ‘ . 1 • 'werków z mąką. Ponieważ wiozący nie chciał wy- j ,* _  . -
sprzedaa bSetow wstępu na salę. w  pomedma-1 tłómaczyć pochodzenia mąki 1 odbiorcy jej, oraz I w “ M*® kawiarniach Iwowukich. Row izy* w y
lek sprzedaż lóż, a we wtorek galery! i ewea- ’  '  V+A~ 'i d » ł »  *— i^--— o .— . .
tua.kiie pozostałych biletów wstępu.

przedstawiciele wojskowości I misy* Y. 
M. O. A.

„REDUTA PRASY*'. Wobec masowego na
pływu. zgłaszających się o zaproszenia na Re
dutę Prasy, przyjmuje komitet zgłoszenia te 
tylko do czwartku włącznie między godz. 12— 1 

4— 6. W piątek i sobotę odbywać się będzie

cym wszystkich oskarżonych. Prokurator zgło
sił zażalenie nieważności.

REWGYE W KAWIARNIACH LWOW
SKICH, hł. S. O. we Lwowie dokonało w tych 
dniach — przy udziale przedstawicieli policyi, 
urzędu wałki z lichwą, oraz wojska — rewizyi

Przy zakupnie biletów należy wylegitymować 
się zaproszeni cm w r a z  z k o p e r t ą  Jeżeli 
do piątku ktoś, pomimo spłoszenia, zaproszenia 
nie otrzyma, może w przeciągu dnia piątkowe
go wnieść reklamacyę do bitwa komitetu; re
klamacje późniejsze nie będą uwzględniane. | unieszkodliwiony,

podać nazwiska właściciela, mąką, której jest dała nadspodziewane rezultaty. Stwierdzono, 
przeszło 300 klgr, skonfiskowano. ,że w  kawiarniach „De la Paur“ fdawniej A-

NIEBEZPIECZNY NIEMOWA Donoszą nam. 4e v e n u o ) M i r a i “  Amenrb*ńKłri*-?» « t™ . d .,.-
d z ia n o  wczoraj na ulicach miasta K o w a ls k ie j | ^
niemowy mordercy kupca z uL łw. Tomasza, a i bawiono doskcM
ostatnio arosztowanego za kradzież dywanów w j nale w specjalnych salach, ukrytych dla oka

aicą, Rrzentawlalem w Chicago, C3©veland, 
Detroiit St. Luois, Bostonie i w Nowym Jar
ku, a po skończonej kampanii, jak  po 
przeczytaniu romansu Sienkiewiczowskiego, 
wE&ea się na parafię i prowadzi się życia 
bez, większych trosk i kłopotów.

Lecz mimo komfortów i dochodów dą-

winoki, które będą rzucane na fale Wisły pod- 
—ifi~ uroczystości w niedzielę dni* 8 k. a, 
W ohebedste, który odbędzie aię w dziedziń
cu arkadowym Zamka królewskiego i nad Wi- 
słą, weźmie także udział Rad* powiatowa kra
kowska i w znacznej liczbie wfościaństwc

gnie mnie coś z powrotem do Polski, gdyż z ^  Krakowa. Po uroczystem nabożeństwie 
tam jest olbrzymie pole pracy. Jeden w wawelskiej, n* zgiyimadŁenra i aro-

dowem w dziedzińcu arkad owyza, przemawiaćz mych kolegów, który był oficerem w ar
mii francuskiej, radzi mi wróeić i praco
wać przy odbudowie kraju. Obecnie sob-
czytuję aię w systemie szkolniftŁw* amery-

będzie *—* jak aię dowiadujemy —  uproszony 
przez komitet prezes polskiej Akademii Umie
jętności, Kasinuer* Morawski. Będzie to jedyo*

kańskiego i jeżeii do tego przyjdzie, tobym j p ^ ^ w ie n ie  podczas uroezyetośrt. 
elteittl na tem polu pracować, gdy* praca WYDAWANIE CHLEBA I MAKL Chłeb pe
tu1 clijba w nowej Polsce będz’.e potrze- ,gQ ^  osobę będzie wydawany z końcom 
uą. tdo Pan 0 tern myśli? Otiy-ymuję kilka j bl- ^ o g o  tygodnia, albowiem trudności konra- 
dziennSków i pilnie obserw uję vi szystko, co ; oikacyjne w przydzielonych gminie powiatach 
si:f t«mw u was dzieje. l 'ridzę, ze Paderow- j ojjocłiowskim i pińczowskim, aą niejednokrotnie 
siił jeszcze fobię daje radę, choć już parę j wprost nie do pokonania. W  dodatku minister- 
razy były wieści, ze się podał do dymisji, ^two wydało zarządzenie, że każdy próżny ws- 
/ńWiwie twierdziłem, że on będzie daleko j gęn zboże lub mąkę musi posiadać zlecenie 
w .ększym dyplomatą, aniżeli muzykiem j wydziału spraw ąprow. Zlecenia takie od 81
i tego zdania nie zmieniam. Na ogół można 
powiedzieć, że Rolska coraz to pełniejsze 
przybiera kształty: z jednej stronv zwycię
stwa armii, z drugiej zwycięstwa dyploma
ta,w, to znów plebiscyty dają nam zape- 
wuieftie. że Polska będzie kiedyś pbtęgą 
p i o rwsźo r ze d aą, ale potrzeba jeszcze dużo 
pracy i ofiar.

ić^łzi tu, w Ameryce, dużo hałasowali

stycznia wydacc, są nieważna, a nowych zle
ceń wydział lwowski dotychczas nie nadesłał.

Mąkę białą amerykańską po 25 dkg. na. oso
bę w cenie 5 K z* 1 kg., od środy 4 b. m. 
wdawać będa sklepy rejonowe i konsumy.

WSTRZYMANIE RUCHU KOLEJOWEGO. 
.Tak aię dowiadujemy, ruoh pociągów osobo
wych będzie prawdopodobnie wstrzymany tak
że w dalszym ciągu od piątku dnia 6 b. m.

o pogromach w Polsce; całe pochody urzą- w  czasie tym kursować będa pociągi wojeko- 
dz;ili po ulicacii, lecz teraz przyci-cbli, stra- j we } aprowizacyjne- Okazałe aię, 4e wstrzyma- 
szato fie boją bojkotów w Polsco, a jedną:nie ruchu osobowego przez 14 dni w styczniu 
z najważniejszych powinności Polaków, to j  okazało się korzystnem dla handlu. Między fa- 
orgsnizewać swój rwzemysł i handel. Z Ame- neum ceny zboża w powiatach b. Królestwa,
tyjn duże powroei, lecz z początku będą 
to Eńł-e rybki, chłopi, którzy, bądź eo bądź, 
zt«v5ss po kilka tysięcy ze sobą zabiorą, 
a później aa rok, dwa, to i grubsze ryby 
l  daźcin: pieniędzmi i z fachowem wykształ- 
reańjtr tam pojadą. Na początku będziecie 
mLili gromadę takich panów, co to marzą 
o wielkicb rzeczach, lecz płótao w kiesze
ni, ale zawsze Polska będzie mogła liczyć 
na sfine poparcie finansowe ze strony Polo
nii amerykańskiej. Trrebaby, ażeby Rząd 
poiśki w bliższe z ni* wszedł stosunki, co 
zapewne z czaaeuf, naatąpl, lecz dc tego 
potrzeba odpowiednich ludzi. Dużo z n*- 
szywR amoryh.-ińsjdob księży myśH nad tem, 
ażeby do kra ju wrócić, ale to zależeć będzie 
więeej r>ą TTięrarcbii w Polsce Jest to ele
ment dla Polski i polskiego kleru bardzo 
potrzebny, który sobie potrafi radzić w  
tnidncśe-mch. który potrafił utrzymać ducha 
narodowego, który ma dużo energii (my tu 
mówimw pieprrtG. w ’ em tskż.e. że p. Pade-

WryJee braku schematyzmów urzędów, możliwe 
je*t, te niektórzy przedstawiciele .władz nie o- 
trzymałi zaproezeń. Komitet wyda je natych
miast, gdy tylko takie przeoczenie zcstauie mu 
zrfosaone. Program kabaretu został już całko
wicie ustalony. Wszyscy artjńci, do których aię 
komitet Reduty zwrócfł, przyTzełdi uprzejmy 
swój współudział.

POKRZYWDZENIE NASZYCH KUPCÓW. 
Do dyrekcyi policyi doniesiono, że od pewnego 
czasu przyjeżdżają do Polski agenci fina au- 
atry&ckich i przywożą towar, n* przywóz któ
rego nie mogą uzyskać zezwoleń kupcy tutej
si. Towary dowożone przez wiedeńskich age®- 
tów, są luksusowo, jak jedwab, ozdoby do su
kien H. p. Wczoraj przyjechał taki agent do 
Kraków* i przywiózł kilka, pak tych towarów. 
Funkcyonaryusze biura zwąlczania lichwy przy 
dyrokcyi policyi zaleweetyonowali te paki i po 
scstawili to paki w magazynadi kolejowych. 
Policy* prowadzi dochodzeni* w coln stwier
dzenia, czy przywóz tych towarów nastąpił na 
drodze legalnej.

NA OBRONĘ KRESÓW ZACHODNICH. 
Keuwiktorzy Księży Pijarów w Rakawscach na 
wieczorku, arzadeonym i  okazyi odebrani* 
złem polek ich, złożył! os obronę kresów za
chodnich 1024 koron. Z tegic 800 kor. n* akcję 
plebiscytową na Mazurach, 794 zaA na obydwa 
Śląski, Spisz 1 Orawą

BANDYCI PRZED SĄDEM DORAŹNYM. 
Wczoraj rozpoczęła się rozprawa przeciw mor- 
deroom GrftnfeW* przed sądem, doraźnym cy- 
wOoym i sądem wojskowym. Rozprawie przed 
sądem cywilnym przewodniczył r. a okr. 
Szczerba, oskarżał prok. SozańskJ, bron HI Dr 
PągowkH 1 Dr ChrząszczyfekL Przed sądem 
stanęli bandyta Dębeki i Tracz. Na wstęjńe 
podniósł prokurator, t »  Dębski jest morafeym 
sprawcą zbrodni, Tracz zań tylko dostarczył re
wolweru, który poprzednie zrabował. Po prze
słuchaniu oskarżonych przesłuchano świadków, 
między innymi et.ającego w chnraktorze oskar
żonych przed sądem wojskowym Onhnichow- 
skiego i Mensa. W  ciągu rosprawy Dębski 
i Tracz zacięli udawać obłąkanych, lecz lęka- 
rze-rzeczonnawcy etwierdwU kh poczytalność. 
Jutro ciąg dalszy rozprawy.

nie chodzić semopeę po mie
ście, gdyż znów moto dopnśc.ić eię jakiegoś

^ECH A W ŁAM ANIA W PARKU JORDANA. 
W łipcu z. r„ jak donosiliśmy, włamano się do hali 
w Parko Jordan* i skradziono przybory de gior, 
wartości 4800 kor. W toku dochodzeń znaleziono 
u Barbary Wesołowskiej, zam. przy uL Kazimie
rza Wielkioga, większą część tych przyborów 
Wcsołcwsica zeznała, że przyniósł je do mej 
Adam Kasporkiewicz, którego ted polieya aro- 
sztowfiłs,

KIESZONKOWCY. Wczoraj aresztowano Rudol
fa Czecha, fetórr pewnemu włościaninowi skradł 
portfel z kwotą 480 kor. —  Aresztowano 15-letp. 
Witolda Woierskiego *a kradzież w tramwaju 
planów budowlanych na szkodę ks. Boratyńskiego.

RABUNEK. Karo! Górka, murarz, zawiadomił 
polieyę, żo onegóaj wieczorem koło TH mostu na
padł go doroikaiu Jan Szklarz i najpierw zdarł san 
z głowy kapelusz i  rzucił do Wisły, a następnie 
zrabował ma portfel s 1800 kor. Aresztowanny 
Szklarz uparcie twierdzi, i i  nie jest winien ra
bunku. __

NIEUDANA KRADZIEŻ FUTRA. W pociąg* 
między Bochnią a Podgórzem skradziono podczar 
snu Wiktorowi Reichzwełgowl czarne futro. Gdy 
K  przybył do Krakowa, zatrzymał się nr dworcu, 
oczekują© następnego poołągti w naótlei, 4e tło  
dzieją ze »weu funtreu rozpozna. JaKot, gdy po- 
eiąg nadszel wyszedł ubrany w tatro R. 20-łeta. 
młodzieniec. Aresztowano go natychmiast; nazy
wa słę Ludwik HnaOdewies.

Z Polaki I ar Swłafe.
ZERWALI MASKĘ- Z okasyi odbytegw nte- 

dawno w Warszawie zjazdu ffinkybolazmrtełri* 
go, wywło ea Jaw, c*aaa właćciwia jcat ufita 
oy* komunistyczna w* Polsce i komc na nłsf 
zależy. Ujawniła to mianowicie pnw*  ̂żydow
ska, któc* w ewem zaślepienia nienawiści *by- 
toie Mą zagalopowała i zdradziła, że żydzi 
nietylko sprzyjają bolszewikom I i  nimi współ
działają, locz nawet ladentyfikują wszelką as- 
eyę astybolazewichą * antysean itytmcm.

Oto, on p «zt np. nacyonrdistyczny żargon*- 
wy „Najesfur Urjnt": ^*od ezumnom haałem
walki z fcdszowizmem zebrało sio paruaet de-

towarzysrwie „-półświatka". Prócz tw 
go, odkryto w rzeczonych lokalach grę w- kar
ty, uprawiani; na wielką skaią Skonfiskowano
przjteiu znaczną ilość papierosów 1 cygara 
sprzedawanych jn» cenach paskarskich

STRACEME CZTERECH BANDYTÓW. Sąd 
doraźny w Łodzi skazał Andrt Kubickiego, Ja
na Jakubowskiego, Gust Francmana i Jana 
Kopcia na karę śmierci przez rozstrzelanie za 
napady zbrojne w eełu rabunku. Wyrok inż wy- 
kcimno.

DRUK KSIĄŻEK FRANCUSKICH W WAR
SZAWIE. Księgarze francuscy zwrócili się de 
poselstwa poW>kiego w Paryżu i  zapytaniem, 
ozy nie moznaby drakomać Książek fran-eu- 
Bkfeh w Warszawie. Jak się ouazuje, mimo wy
sokich robocizny u nas. drak książek —  
* wygórowanego kursu franka franeu-
skiego —  wypada w W an n ^ą  eztery 
taniej, nSt w Paryżu.

UPADEK MARYAWTTYZMU. Sekty maria
witów wszędzie prawie teraz się rozpadają. 
Świeżo — jak donoszą a Łodzi —  grupa by
łych raaryaiwłtów razem z proboszczem, rów
nie nawrńwnym, posiadająca kapHcę i budyń- 
łd w Łodzi przy uL Nawrot, zwróciła się de 
min. wyznań z- podaniem o przekazanie wszy- 
»tkiego nowej parafii kstoikkiej, która ma być 
tam stworzona.

ORYENTACYA PISM HOLENDERSKICH. 
Pcodau, że rząd holendewski dawno uznał cłtr- 
podlęgłeść ^olltt część prairy boleodersklej 
*d*Ju aię e ktnlodu paórtwa polskiego nic Je- 
saeee nh  wiedsleA. ^Kiouwe Roteedaimeebe Cmą. 
rast* % dnfe 9 aty tania, r. b, polekłe komum*- 
katy estabu generalnege i wiadomość o zaję
ciu prze* wojsk* polaki# Ploekirowa pomieszcza 

rubiyee: „Ru^and".

razy

Zar+adrnnlerrla I komunflra.{v.

legatów ze wszystkich krańców PoTflM i kro : -, -_________ , . , .  jm_
sów, reprezentujących najrozmaitsze warstwy j dra Rosnera. Komitet przygotowuje rozliczne ni»> 
i stany, w  edu rozważania środków, mogyydi S ?
uchronić młode państwo przed wrogiem we
wnętrznym. Dotychczas sratydeono się jawnie 
Y.ystępowoó z planami wytępienia żydów. Kon-
frrcncva pokojowa, ora? „obawa" piraed zagra- 

‘& Tdo^  wTikow^r^Jraowoctoiczył irutjor fTin!ą publiczną zniewoliły miarodaj-

położonych w pobliżu Krakowa, spadły o 200 
mk. na ceukiarze metrycznym.

OTWARCIE KINA Y. M. C  A  Rozwijające 
żywą działalność wśród naszych żołnierzy ame
rykańskie Tow. Y. M. C. A  (Związek mło
dzieży chrześcijańskiej) stworzyło przy iyczli- 
wem popareju krakowskiego D. O. G., wielki o 
kino specjalnie dla żołnierzy. Kino mieści się 
w budynku ujeżdżalni dy\vizyontr taborów przy 
ul. Zwierzynieckiej. W poniedziałek wieczorem 
odbyło się uroczysto otwarcie tego kinoteatru 
i pierwsze w nim przedstawienie. Punktoakiie 
o godz. 0 zaczęli się zjeżdżać zaproszeni go
ście, oraz wchodzić oczekujący żołnierze. Roz
poczęło się od poświecenia budynku przez ka
pelana ks. Dra Jarosińskiego, który następnie 
przemówi] do żołnierzy, przedstawiając donio
słość pracy tej organiza.cyi amerykańskiej dla 
Polski. W imieniu i ząftępetwie dowódcy D. O.
O., gen. Symona, otworzył nową instytucyę 
gm. Piasecki. Następnie przemówił po nagiel-
. i  .  * . • ,-y l r  °  BtUI Uł/.Y 1U UJ SC l\ci LUIWUĴ LJ i, u fcim nioni *T 1,0! BiA-
skn s z e f or^amzacyi Y. M. C. A. pu.kowinik; podartej clmstee, co dnia poprzedniego. Do-

Harasymowicz, »a »t. przew. kap. Horak, wo- 
tanci ppor. Domagalski, siertset sztabowy Pod
górski, plutonowy Iidner, Oekoiźa audytor 
Joszt, bronią ppor. Wamcld 1 Dr MGnz. Przed 
sądom stanęli Motui i Onhnkhowekl. W  czasie 
rozprawy przesłuchano tych samych świadków,
00 przed sądem cywilnym. Po południu roz
prawę ukończoina. W yrok, po zatwierdzeniu 
przez gen. Symona, ogłoszony będzie dziś o 
godz. 12 w południe.

Z SĄDU PRZYSIĘGŁYCH. Wczoraj rozpoczął 
sąd preysiępłyr.h kadencję lufową dwoma rozpra
wami o zbrodnię kradzieży. Eleonora Muniak, słu
żąca, skradła na szkodę chlebodawców podczas 
ich nieobecności rzeczy, wartości kilku lys. kor.
1 zbiegła, porzueająe dzieci,' powierzone jej pieczy. 
Zasadzono ją na 8 miesięcy ciężkiego więzienia. 
Następnie stanęła przed przysięgłymi szajka, mło
docianych złodziei, którs grasowała w pow bo
cheńskim: Ignacy Pawlik, Fr. Jankowski. Józef Ja
rosz. Józef Ociepka, oraz paser, kupiec- Włnd. Kor- 
ta. Pawłika skazano na 10 miesięcy więzienia, u- 
względniajęc jednak więzienie śledeso, które trwa
ło również 16 raieriecy, wobec czego wypuszczono 
go na wolność; Jankowskiego na 2 lata więzienia 
z uwzględnieniem więzienia śledczego, Jarosza na 
1 rok i Oeiepkę na t rok. Forta skazany został 
na 5 miosiecT ciężkiego więzienia.

POŻYCZANIE DZIEO DLA ŻEBRANINY. 
Bardzo często widzimy na rogach ulio kobiety 
lub dziewczęta z dziećmi na rękacb, prosząca w 
natrętny sposób o jałmużnę. Osoby' litościwe, o- 
prócz pieniędzy, dają tym rr.ałym dzieciom, trzę
sącym się * zimna, ciepłe okrycia. Niestety, prze
konują się, że okrycia te są zaraz sprzedawane, a 
nazajutrz znów wiania kobieta, _ czy dziewcz^Tika 
stoi przy murze kamienicy z dzieckiem w tej sa-

_.. —  . Bliisiych u»>
formacji udziela stę w lokalu Tow. BtbL medyków. 
uL Kopernika 90, I I  p„ od godz. 6—7 wieczorem. 
Skarbniczki, cantu: Dcowa Khrozkowaka, uL Kru
pnicza 8.

Z TOW. FILOZOFICZNEGO. Na tebraniu nau
kowcu: we czwartek S b. d l e goua. 6 wieczorem 
w sali semiaaryuir Słozoficinogo (uL św. Anny 1.2, 
parter) odbędzie się dyskusya nad referatem piof. 
Dra Bohdąjla Szyszkowskiego p. t. „Granica po
między matoryą nieorganłzowaną a organizowaną 
ze stanowiska drugiej, zasady termodyna.jniki". 
Dyskuayę zagaił prof. Dr Tadeusz Garlłowski

POBWYŻSZEME CENY SPIRYTUSU. Dyr- 
okr. skarbowego komunikuje: Od 1 lutego aż do 
odwołania podwyższono ceny sprzedaży za 1 litr 
spirytusu 100-stopniowego: 1) dla fabrykaeri octu 
na 80 K  i 2) do palenia (zakażony ogólnym śro
dkiem denaturacyjnym) łącznie z nalcrżytością kon
trolna i środkiem donaturacvjnvm na 20 K.

POLSKA PO LITYKA GOSPODARCZA. Stara
niem Katol. Związku Polek odbędzie się w Uniw. 
JagtelL w  saJi Kopernik* duia 5 b. m. o godz. 8 
wieet. wykład proŁ Dr Artura Penisa: ..Polska
polityka gospodarcza". Bilety w  ksi.-yrarai Krzyża
nowskiego, a w  dniu odczytu r »  miejscu. Dochód 
w potewie tu uchodźców a Ronyl i na cele Kat. 
Zwhpkr Polak.

Wiadomości kościelne.
MSZA ŚW. MIESIĘCZNA Ar.cybractwa Prze- 

najświętszego Sakramentu odiprawioną zosta
nie we czwartek 5 b. ra. o godz. 8 w kościele 
Felicjanek.

nyck polityków polek i eh do zaprzeć M»da faktu 
istnienia w Polsce organizacji, która uprawia 
systejnatycznie hecę /pogToinową Wiedziano 
tylko o istnieniu jakiejś tajemniczej grapy, roz- 
powszechniająe.oj „nielegaV:e” odezwy pogTO- 
niowe, podpisana ]>rze* rozmaite prawdopodo
bnie tajne organizacje. Obecnie, kiedy mamy 
oficjalny zjazd, który naradza się nad «boso
bami walki ■ bołazewizmem, a naprawdę Jeet 
wyraźr yra wiecem pogromowym, staje się 
laoczą jasną, kto właściwie Jest odpowiedzial
ny za ustawiczną .hecę antysemicką, za krew 
żydowską, przelaną po miastach i  miasteczkach 
polskich".

Widzimy więc, ie  sama pras* żydowska 
przedstawia walkę a botozewizraem, jako walkę 
prrsnw żydom.

TRAGICZNA ŚMIERĆ KS. WIERCIŃSKIE
GO. „Gazet* wsj)ólna“ donosi, iż ś. p ks. Wier- 
brński zginął wskutek nieazezęśłiwego wypa
dku. Mianowicie ks. Wiorbrński pracował pó
źno wieczorem w Radzie szkolnej wespół z ko
legami, poczem wszyscy rasem wracali doro
żką do domu. W drodze zasłabł ks. W. i wy
szedł * doróźki, a stanąwśsy nad stromym wa
łem, spadł na tor kolejowy, łamiąc sobie przy- NEKROLOGIA,
tem prawe udo. Jak opowiadał, wołał s całej f  M o d e s t a  Gi źyc -ka .  Dnia 2 b. ra. 
siły o pomoc, lecz nikt się nie zjawił, a to w a- zmarła Mcdeeta z Leśniowic zó w Giżyclca, prze- 
rzyeze jogo, sądząc, że poszedł pieszo do do- żywszy lat 70. Był to typ wygasającej polskiej 
mu, pojechał! dalej. N* tOTze przeleżał od l|matrony. głęboko religijna, wiele bardzo praey 
w nocy do 7 rano, przyczam ranżowamy w tym oddawała , sprawom społeczno - narodowym, 
czasie wagon, uciął mu jeszcze dolną część no- pracując tak w T. 8. L., jako też w bardzo 
gi złamanej, a jakiś „uczciwy" przechodzień wielu instytucjach w Krakowie Wielka patryo-
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Iks tradycyę przeszłości łączyć umiała ;>.posfę- 
pcm. Zarząd Krak. Kola (nu 7. 3. L. upra
sza członków o jak najliczniejsze wzi. cie n a / k - 
łu w nabożeńst.’.-. ie żnlohnwn. które odbędzie 
się w środę 4 b. m. n goiiz. 9 rano w kośG.Io 
OD. Kapucynów, i pogrzebie o godzinie 3 P° 
pot. z domu żałoby, ul. Czysta 17.

Z teatrów krakowskich.
. Z  TEATHU IM. J. SŁOWACKIEGO komuniku
ją: Dzisiaj po raz ósmy po wznowieniu „Sędzio- 
r iu " i JElcktra". Znakomity nasz gość, p. Wyso- 
(-'ki, gnić będzie dzisiaj po raz ostatni w obu tych 
sztukach. Powtórzenie „Roswersholmii" we czwar- 
hk 5 i w sobotę 7 b. m. Przygotowania do „Lilii 
Wenedy" postępują w spies/.nyrn tempie. Układ 
sceniczny, w którym grany • będzie poemat Słowa
ckiego, ściąga 20-cia kilka zmian oryginału w 12 
obrazów. Pierwsze przedstawienie wypadnie w dru
giej połowie lutego.

Z TEATRU POWSZECHNEGO komunikują: 
U/.Iś stałe wypełniająca salę podniosła sztuka 
..Krzyżacy11, jutro interesująca premiera cieplej, 
jasnej komedyi Nikorowieza „W  gołębniku11, pro
wadzonej przez tcż. Kucharskiego. ,.W gołębniku" 
grane bedzio dwukrotnie w tym tygodniu, miano 
'sv>f;e itrtro i pojutrze.
, Z  TEATRU NOWOŚCI komunikują: Dziś w 
środę wchodzi na repertuar ..Polska krew", opere
tka 0. Ncdbala. Jutro wznowienie „Cnotliwej Zu
zanny". Od dwóch tygodni znajduje się w próbach 
operetka Jakobiogo „Targ na dziewczęta".

K jp e r iiic r  teatru tr.iej. im. J. Słowackiego.
środa 4 lutego: „Sędziowie" Wyspiańskiego,

«,Elektra" II. Ibsena.
Czwartek  5 bitego: „Itosmcrsliolm" H. Ibsena. 
Piątek 6 lutego: „Nina" L. Kampfa. 
eob»ia 7 lutego: „Rosraershołm" H. Ibsena.

® «p e r it : - 7  --d e jsk ffy j teatr a powasec’: ejpa.
Środa 4 lutego: „Ewa“ .
Czwartek 5 lutego: Pt> raz pierwszy „W  go

łębniku “ .
Piątek 6 lutego: „Ewa“.
Sobota 7 lutego: Po poŁ „Krzyżacy"; wieczorem 
Niedziela 8 lutego: Po poL „Krzyżacy"; -wieceo- 

Te,n „Krzyżacy".

Repertuar „Bagateli", 
środa 4 lutego: „Miss Hobbs“ .
Czwartek 5 lutego: „Tancerka".
Piątek C lutego: „Twarz i maska" (nowość). 
Sobota 7 lutego: Przedstawienie dla dzieci.
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0 Spisz i Orawę.
Cieszyn. P . A . T. Dnia 2 b. m. praaifeta- 

wioioi jsąau polskiego pos. Zamorski wrę
czył iBięsłzvnaro<kw»j Komiayi płobiscyto- 
t, ej w  Cieszynie w sprawi® Spaś**, Orawy i 
Czaezy netę, której przekład! z orygmaśu 
fr.mzoskiego brzmi następująco: W  chwili
rozpodaada się monarchii austryacko-węgier- 
skięj powstały odrazu Rady narodowo w 
Jabłonee na Orawie i w Lubowji na Spiasu, 
które w imieniu ludności tamtejszej zgłosiły 
ptYTmfleżncśc tych krain do państwa pol
skie"©. Wojska polskie siszc&ająe pragnae- 

zajęły Spisa j Orawę, opuściły 
^  wkróice na skutek nieporozumie
nia. Ttektffram dowódcy -too-jdk -ententy w 
j/uclapeswae wzięto za rozkaz genemiassim u - 
aa kocha. Rada Najwyższa postanawiając 
plebiscyt na Spiszu i Drowie, zadętych tym
czasowo przez wojska ctcesfeje po odejściu 
oduzial(>w wojska pofctkiogo, zarządzEła, 4e 
głosowanie odbędzie się w powiatach Tnzcaiań 
skiia i Namiestow»lsjjn, godn ie % etnografi
cznym stanem tych krajów. Oo do Spiszą, 
tylko ludność powiatu Starowiejskiego ma 
wziąć udział w plebiscycie; w dwóch innych 
powkctaeh, miai>owicie Ltibowefckim i Kioż- 
hiarskąn, oraz w  sąsiednim skrawku komi
tatu Szary clde go, L  j. w  całej dołmie Popra
du ludność polska mimo, że domagała się 
j' d-tloirnwtnie połączenia się z Polską, nie ma 
korzystać z dobrodziejstwa plebiscytu.

16 j*1 nam ^drio będzie pnzypomnieć, że 
ffazda H-aiczyn udał się jako przedstawiciel 

*" tam-tejszej w marou r. z. do Paryża, 
tak Clemenceau jak i W feoo, najbar-

clz.ej zatem powołani tłómacze zasad konfe
rencji pokojowej, przyrzekli mu be® zastrze 
-oń, że ta część Spiszą weźmie również u- 
dział w  plebiscycie. Wobec tego stanu rze
cz y  w przeddzień wyjazdu Wysokiej Komi- 
syi aa teren plebfocwfow”  Spiszą i 0 a.wv.

, prosimy o la, .-kawo zbadanie tych okoliczno^ 
; ści i naoczne przekonanie się o konieczności 
' ,-.-:>--crrenia granic plebiscytu na całą doli
no Popradu. Proicimy dalej o stosowne po- 

, stanowienie samodzielne lub za pośredni
k u ,  c-m Paryża, aby głosowanie objęło cały 
I powiat Lubowelsfci i Kieżmarski, onuz sąsio- 
■ dni skrawek powiatu Szaryckiego. Zwraca- 
{my się do Wysokiej Kom isji z pmpedstaMe- 
| nieni niniejsaem w przekonaniu, że słuszna 
ii sprawiedliwa zagada plebiscytowa ̂  może 
być skutecznie wypełniona tylko wówczas, 
kiedy części dawniejszego królestwa wecie*

! skiego będą głosowały w całości, jak Śląsk 
Cieszyński, a granico plebiscytowo będą 
oznaczone według stosunków etoografrezn 
nych i gospodarczych, oraa po myśE życzeń 
kidności. To samo dotycay okręgu Czaczy z 
większością mieszłkaiiców Polaków, którzy 
w sposób niedwuznaczny wyrazili wolę pffay 
łączenia do państwa polskiego.

Zarządzenia fcawsyi cieszyńskiej.
Oeszyn. P. A. T. Mb^dzynarodowa komi- 

sya plebiscytowa w CSeszyni® zamianowała 
prefektami radcę Murawskiego w  (!iesa\ra5o 
ze strony polskiej i dra Michaleka ze strony 
czeskiej. Prefekci będą organami wykonaw
czymi komisy», a wszy&rkie władze kra;owo 
i powiatowe będą im podlegle. Komisya za
stanawiała się nad Uiuądzeniom sądowni
ctwa, poczt i telegra łów, oraz nad. ujedno
stajnieniem taryf i opłat- Wezwała ona od
nośnych ekspertów na koaifereucyę na dzień 
dzisiojszy. W  uzupełnieniu podanych wczo
raj wiadomości należy dodać, że rewizya na 
linii denuwkacyjnej będzie zniesiona dopiero 
8 lutego, t  j. po przeniesieniu linii cłowych 
na ^pancę kraju, t. j. nad Oetrawioę i  Budkę.

ANGLICY W  W ARSZAW IE.
Warszawa. P. A. T. Dziś bawił w War

szawie pierwszy batalion 17 pułku gwardzi
stów angielskich, udający się na teren ple
biscytowy Mazowsza Pruskiego. Oddział an
gielski przybył z Gdańska. Przejazd drogą 
okrężną przez Warszawę jest aktem Iiurtua- 
zyi sojuszniczej. Podobnie zawitają jutro 
i pojutrze do stołioy Polski oddziały fran
cuskie i włoskie wojsk oloipuiących tereny 
plobibeytowe Prus Królewskich.

Anglia a Polska.
Wam awa. (Telefonem). Dcwriadtoję się, £e 

rząd angielski oświadczył, l i  pozostawiając 
Polsce swobodę prowadzenia dalszej -wojny, 
pomocy jednak udzielić Polsce nie może.

Niemcy znewu prowokują.
Sosnowiec. P. A. T. „Głos Pracy" poda*}©: 

Z dobrze poinformowanych sfer Górnego 
Śląska dowiadujemy się, że komenda szóatoaj 
armii w® Wrocławiu -wysłała na, Górny 
Śląsk do okręgów ptobiecytowych oficerów 
w przebrania cyw3nem «  inetmafccyą, aby 
uezostańcttyłi w® ws®olkich zabawach, ba- 
-łach, teńoaek i t  p. zebraniach, gdzie mogą 
by® oficeeowie i iolmerze koalicyjni i tam 
pin.  nhuMtfl i n m  scysy® m ięćtj' ainad jt 
ksdaoócią cywilną,

Urządswe zaprzeczenie.
Wsrszawa. P. A. T. Wiadomość o rzeko

mo odbytej wczoraj w Belwederze Tuwaćkie 
w  sprawie bolszewicikiej propozycji 'pokojo
wej pozbawiona je&t wszelkiej podstawy,

Warszawa. P. A. T. Wydział prasowy mi- 
nishemstwa, spraw z^raniczńych itawiwiar 
mia, że ogłoszona w  „Kuryerze Polskim*- % 
dnia 8 b. m. treść rozmowy p. ministra epnaw 
zagranicznych z Naczolnikiem państwa po
lega w całości na własnych domysłach dzaen 
tuka.

Dlaczego węgiel nie nadchsdzi?
Poznań. P. A. T. Delegaci polscy, wysiani 

przez urząd węglowy do Katowic, stwierdzi
li, że okradano systematycznie na Górnym 
Sląakw e i e  wagony węgla, opłacanego przto 
mąd polaki i dlatego węgiel z Górnego Ślą
ska ni© dochodził do miejsc przeznaczenia. 
Wobec tego -wystąpi rząd p o l s k i . j a k  ćo- 
nosi „Gazeta A -ąjólua" —  do agądu niernie- 
claogo- z  żądaniem zwrotu pieniędzy za wę-
gioł, który mimo umowy do Polsiki nie nad
szedł.

KRADZIEŻE W  GDAŃSKU.
Gdańsk. P. A. T. W  porcie gdańskim, zda

rzyły się niesłychane kradzieże towyrów. 
przeznaczonych dla Polski. Wakutek Hiter- 
wencyi rządu polskiego wzmoeni-ono nadaór 
policyjny w porcie. Robotnicy portowi, któ- 
rzy ogJosHi strajk, stawiają obecnie jako wa 
runek powrotu do pracy zmniejszenie straży 

j po-Mcyjnpj.

Wałki na w s c h o d z ie .
Warszawa. P. A. T. Komunikat sztabu ge- 

neraluego wojsk polsldch z dnia 3 b. m.: 
Front litewsko-białoruski: Wojska łotew

skie z grupy gen. Rydza-Śmigłego zajęły 
Reiki i B ryd. Na odcinki! polskim  nasz

oddział wywiadowczy zniósł kompanię nar
ciarską bolszewicką, biorąc do niewoli 1 ofi
cera i 32 szeregowców. Pozatem na całym 
froncie utarczki patroli wywiadowczych, w 
których wzięliśmy kilim jeńców.

Front wołyński: Oddziały nasze w wał
kach wypadowych zdobyły dwa działa, 8 ja
szczyków i karabin maszynowy,

Pierwszy zastępca szefa sztabu generał.: 
Kuliński, pułkownik.

Pokojowy nastrój bolszewików.
Wiedeń. P. A. T . Bfcuro korekt donosi «  

Moskwy: Zagraniczne depesze iskrowe roz
szerzają wiadomość, że Rosy a. sowiecka pla
nuje zdobycie Polski aż do Warszawy. Wia- 
dlomnść ta jeat we wszystkich punktach nie
prawdziwa. Rząd sowiecki oświadczył "Uro
czyście dnia 22 grudnia i ponownie dnia 28 
stycznia, że pragnie żyć w spokoju so wszy 
stłrimi narodami, aby poświęcić swe siły pra 
ey pokojowej. Co się tvczy w szczególności 
Polski, stoi Rosya sowiecka nfezmiennie na 
stanonifiku ■ samookreślenia- Rosya sowiecka 

I jest iK-zekonana, że wszystkie kwestye epor- 
; no będą mogły i powinny być pokojowo za
łatwione w drodze przyjaenych rokowań.

Pokój Rcsyi z Estonią.
Wiedeń. P. A. T. Tel. Comp. donosi 2 b. m. 

wedlo holenderskiego Biura prasowego 
z Moskwy: Pokój między Rosyą a Estonią 
zasłał potiplsany dnia 2 lutego o godzinie 2, 
wedle czasu moskiewski^o.

Wiedeń. P. A  T. „Dor Neufc Tag* dono
si z Berlina dnia 2 h. m. w  sprawie układu 
między Rosyą a Estonią: Rosya uznaje peł
ną niezawisłość Estonfl, T^aci Estonii 15 mi
lionów rubłi w złocie i udziela jej konce
s ji na linię kolejową Revel—-Moskwa.

Dalsze postępy bolszewików.
Wiedeń.-P. A- T. Biuro koTe-p. podaje z 

Moskwy sprawozdanie frontowe z 1 b. m. 
Front zachodni: Dalsze walili pod Reeyoą. 
Na froncie południowym w okolicy Hunia- 
im. etbsadtzono Kołowanowdi. Na 30 wiorst 
na południowy-zachód od ElizabetgraAi zo
stały zajęte miejscowości Seminasto i Seme- 
nówska. W  okoiiey Woznesemślca ofoeadlziły 
wojaka czerwone Liudmrłówlcę i Konstonty- 
nówkę i wyparły nieprzyjaciela po/.r. Bug. 
Zdobyto Perekop, O GrmmiWki Bajzar tocay 
się wałka. Nit froncie kaukaskim zostały od
parto nieprzyjacielskie ataki na północny 
wschód od Mamyczka ja.

Wydanie współwinnych wojny.
Paryż. P. A. T. Radio poznań.: Rada am

basadorów uchwaliła wystosować do Nie
miec notę domagającą się na podstawie art. 
228 traktatu pokojowego wydania wspóhtfin 
nych wojny. Lista odnośna wymienia 1200
fiufTtirl&lr

Beriło. P. A TT . „DamaacJa. IHg, Ztg.“  do
nosi Znryebo: łfiędayloosillcy^na &«da a o -
basadorów zajmowała aię na wozoKyszem po 
siedzeniu kweefcyą odpowiedni na notę Ho- 
laadlyi w  sprawie wydani* b. ee?a,:-za nie- 
miecidego. Odpowiedź będzie wręczona już 
w  najbliższych dołach. Rada amłwssBdorów 
uchwaliła następnie tekst komunikatu do 
rządu -niemieckiego w sprawie pŁanowajnych 
zarządzeń co do wydania winowajców.

Wiedeń. P. A, T. „Wiener AJlg. Ztg.“  do
nosi z Genewy wedle Agencyi Havasa, io  
nota do Niemiec> w sprawie wydania wino
wajców przewiduje trzydniowy termin wy. 
dania winnych w  ręce koalicyjnego trybu
nału. Oczekują silnogo oporu ze strony rzą
du niemieetkiego, który jednak będzie zła
many przez- nową notę, żądającą wydania 
dalszych okrętów wojennych, oraz przez za-, 
rządzenia Hf sjj-awie zaopatrzenia w węgiel.

K o n t a ą ? a  smbnsatlorów.

Lyon. P. A. T. Radio krrJiowskie. W  po
niedziałek rano odbywała &ię konfereneya 
amlwisadorów w ministerstwie spraw zagra/- 
nieznych pod przewodnictwem Milleranda. 
Szef i ządu zakomun; ko wał, że Niemcy do
starczają bardzo małą ilość węgła w  stosun
ku do tej, jaką się zobowiązali dostarczać. 
Odpowiednią notę przesłano w  niedzielę de
legatom państw koalicyjnycli. MiUerand 
oświadczyt że nie można tolerować pogwał
cenia; przyrzeczeń, które mają tak wielkie 
znaczenie dl* życia ekonomicznego Franeyi 
i które tworzą podstawę odszkodowania. 
Konfereneya przejrzała następnie tekst pi
sma, mającego być wyslanem do szefa de- 
legacyi niemieckiej, von Lersnera, które to 
pismo zawiera listę osób winnych, a to w 
myśl artykułu 228 traktatu pokojowego. 
Rządy państw sprzymierzonych zaznaczą
prawdopodobnie, że mogłyby wciągnąć na 
listę bardzo wielką liczbę Niemców, gdyby 
c h c i a ł y  sądzić wszystkich tych, którzy steli 
się winnymi naruszenia prawr wojennych. 
Komisya redakcyjna wyśle listę tę we wto
rek. Konfereneya rozpatrywała_ następnie 
pismo, zawierające prośbę o zezwolenie

austoyaddm minisurom aprowizacji i finan
sów n* przyjazd do Paryża, celem przed
stawienia stanu kraju. Uwagę rządu koali
c j i  zwróciła prz>rkra ' sytua-eya, w jakiej 
znajdują się mieszltańcy terytoryów węgier
skich, mających przypaść Austryi Konfo- 
reneya postanowiła przyspieszyć wyjazd 
generałów państw koalicyjnych, którzy 
mieli opuścić Budapeszt, aby udać się do 
krajów spornych, celem zapewnienia oku
pacji przez wojska austryackie.

PROGRAM ASQUITHA.
Londyn. P. A. T. Program wyborczy Aa- 

quitha opiewa: ltoewój l ig i  narodów, sto
pniowe rozbrojenie, rewfeya wszystkich po
stanowień torytoryalnych traktatu pokojo
wego i pokój z Roayą, natychmiastowa au
tonomia dla IiiandyL, osobne parlamenty dla 
Sakooyi i  Walił. Program nie zawiera upań
stwowienia kopalń węgla.

Traktat p s j o w j  a Amsryka.
Wiedeń. P. A. T. Biuro koresp. donosi

wedle „Borliner Tageblattu" z Waszyngto
nu: Konfereneya między senatorami repu
blikańskimi a demokratycznymi w sprawie 
traktatu pokojowego nie wydala rezulta
tu. Konfereneya musiała być przerwana z 
powodu odmowy senator* Łodge przyjęcia 
zastrzeżeń do art. 10 traktatu pokojowego, 
ułożonych przez Tafta. Hithohock oświad
czył, ża przedłoży traktat pokojowy dena
towi.

Wiedeń. P. A. T. Biuro ko roso. donosi 
dnia S b. m. z Waszyngtonu: Wczoraj zo
stało postanowione wznowienie dyskusyi 
nad traktatem pokojowym. Przywódcy re- 
publikaiiscy i dem elastyczni porozumieli się 
w sprawie dyskusy* nad traktatem pokojo
wym w plenum senatu.

Pomoc dla Europy.
Wiedeń. P. A. T. Biuro koresp. donori 

z Paryża 2 b. m. wedle „Matma", że uchwa
la Izba reprezentantów w  sprawie pomocy 
dla narodów europejskich, cierpiących nie
dostatek, która nastąpiła . jednomyślnie, 
upoważnia towarzystwo zbożowe do dosta
wy aż do wysokości 50 milionów dolarów. 
Kredyt, żądany przez sekretarza Głassa, 
wynosił 125 milionów dolarów.

M c y a  przeriw Haittbwgofti.
Paryż. P. A. T. Ag. Hawaaa. Konfeiencya 

ambasadoiów przyjęte rezolucję, w  której 
nicłcorstw^ koalicyjne formalnie za.praecE3ąą 
jakoby były gotowe uznać ponowne wpro
wadzę ińe Habpibujgów na Węgrzech, aObo 
też Haboburgów popierać 1 oówśadczs.ją, że 
stałoby to w sprzeczności s podstawami trak 
tata pokojowego i nie byłoby ani przez fcoe- 
Hfy* uznane, ani cierpiane.

Położenie we Włoszech.
Rzym. P. A. T. Deutsche Telegrapłien 

lnfojmation. Sb deieiąj było aąwłwtedaiaa® 
zebrani© *nę h&y. Ó fiógaW  ■mymltM > po
stanowili zażądać praede r o y s tkleia dy
ski wyi nad polityką wewnętrzną i nad apro- 
wizacyą kraju. Kaloliey domagają się ró
wnież natychmiastowego omówienia spraw 
międzynarodowych, w  saezególności zaga
dnień austryackkh.

Rzym. P. A. T. Deutsche TaL Inf. Rada 
ministrów przyjęła wczoraj projekt ustaww, 
przekazującej na parłament prawo amno- 
styl, dotychczas przysługujące królowi.

Brał dyscypliny w wojsko oz?ski§m.
Cieszyn. (Telefonem). „Narodni Połityka*1 

ogłasza rozkaz -dzienny komendanta Pragi, 
w którym komendant ostro gani brak dy
scypliny w  tamtejszym garnizonie Rozkaz
vrzywa oficerów, aby pilnie baczyli na od
dawanie im przez żołnierzy honorów woj
skowych i grozi karami oficerom, iktórzy- 
by tego polecenia nie pazc-strzegali.

„Wolność slowau w Czechach.
*

Cieszyn. (Telefonem). W  ciągu ubiegłe
go rokn skonfiskowano w  Czechosłowacji 
760 (!!!) artykułów dziennikarskich. Z licz
by tej przypada G64 na prasę niemiecką, na 
czeską zaś 86 artykułów skonfiskowanych.

Czesi na Syberyi.
Wiedeń. P. A. T. Biuro koresp. podaje

z Paryża: Były komendant wojsk czecho
słowackich na Svbcryi, generał Gajda, wy
raził się po swojem przybyciu do Paryża w 
ten sposób o stosunkach na Ryberjń: Dnia 
26 grudnia wybuchł wzdłuż kolei syberyj
skiej aż do Irkucką bunt wśród żołnierzy. 
Rozegrały się potyczki między r«rolucyo- 
nistami i zwolennikami Kolczaka, Dnia 
1 stycznia został Kołczak aresztowany przez 
rewolucyoniatów. a nie przez Czechów, z ca
łym swoim rządem. Anglicy, Amerykanie 
i Japończycy zażrdali wobec tego od Cze
chów. aby ci zaatakowali rosyjskich rewo-

lucyouiatów celem uwolnienia Kołezaka. 
Wojska czeskie o*nłóud!y temu żądania, 
aby nie zwiększać już poniesionych strat.

CZECKIZACYA ZNIEMCZONYCH - OKRĘ
GÓW CZECH.

Cieszyn. (Telefonem). „Freie Schulzel- 
tung“  donosi, że w  niemieckich okręgach 
Czec-h liczba szkół czeskich powiększyła.aę 
o 434 klasy, podczas gdy 216 ldas niemio 
cldc-h zniesiono. 20 szkół niemieckich wogó 
lo zsunięto.

Wiadomości z Rosy i.
Wiedeń. P. A. T  Biuro koresp. donosi 

2 b. m, z Londynu Z Irkuck? donoszą, że 
ban Id i kopalnie złota nad Leną zostały 
unarodowione.

Wiedeń. P. A. T. B. kor. poda jo z Lon
dynu 2 b m. doniesienie z Irkucka, że ko
misarze sowieccy utworzyli trybunał rewo
lucyjny, celem osądzenia Kołezaka. Koł- 
ozak będzie jednak postawiony przed w yż
szy sąd w  Moskwie.

SCHODNICA W  RĘKACH FRANCUSKICH 
Wiedeń. P. A. T. „W iener AJlg. Ztg.“  do

nosi, jakoby większość afecyi Towarzystw* 
Ate. Schodnica została sprzedana na rzec* 
konsorcjum francuskiego.

PLEBISCYT W  SZLEZWIKU.
Wiedeń. P. A. T. Biuro koresp. donosi 

z Paryża 2 b. n„: Wedle decyzyi komisji 
fdcbiscytowej odbędzie się plebiscyt w 
pierwszym obszarze sziezwickmi *  dniu 10 
lutego, plebiscyt w  drugim obszarze dnia 
7 marca.

NOWA AR M IA  NIEMIECKA.
Nordeieh. P. A. T. Radio pqgnań.: Warun

ki przjTtę paw anta do przyszłej niemieckiej 
stutysięcznej armii zostały już przekazane 
.jKeiehswehrowi" i  będą wkrótce opubhko- 
wane.

Ś ILA  MORSKA AM ERYKI.
Wieileń. P. A. T. TeL Comp. donosi z W a

szyngtona 2 b. m.: Dnia 1 lipę;; wejdzie
w życie nowa u staw  flotowa. Amerykań
ska silą morska będzie wedle tej ustawy wy
nosiła 10 wielkich 1 13 mniejszych okrętów 
wojennych, 8 krążowników pancernych i 17 
lżejszych krążowników. Ogólna liczba to
naży będzie półtora razy tak wielką, jak 
z początkiem wojny światowej.

N A D E S Ł A N E

B iu r o  a r c h i t e k t o n ic z n a

J fc i f  Pakies —  W acław  Krzyźaaawski
miei;'l tlę obecwie

 u l .  B r a c k a  7 ,  I I .  p ,
£67

C ś w l a t o e n t i .
Oświadczam, że nietylko nie uważani 

pi Franciszka Smereczyńskiego, Dyrektora 
szkoły zawodowej kowalskiej w Sułkowi- 

* ■- -w™** pełskoeet, ł*o*, owsHom, 
J * Ł i” '9*  *  «*łowi«h* pracującego dla 
dobra przemysłu połaidego w  Sułkowicach, 
i  korzyścią dla rozwoju togo przemysłu.

Zarzuty, o ile podnosiłem je przeciwka 
p. Smereczyńskiemu, miały na celu jedynie 
krytykę i żądanie wyjaśnienia, dotyczące 
sposobu prowadzenia pewnych agend Spół
ki kowalskiej, *  nie miały aa celu przynie
sienia ujmy jego ezei 

Deklarację tę składam dterego, ażeby za
rzuty moje, uEHesoGBonc* w  dziennikach, 
mylnie ni© były tłómaczone.

DR. JÓZEF WACHOWICZ.

W IF .D E N
E  B w i l t  55-11

Kgid? m
ZWYCZAJNE  

LUDOWE
TUBK- J.̂ ---«̂ SaSB»g«.gŁIKg

WINCENTY SP0RN
nwncralL Wojilt ęsłtKlch 

urodzoay 80 msrea 1886 po krótkich i  rlętldcn
cierpieniach zaopatrzony iw. Sakramentaaal 
zmarł daia 28 stjcznia 1820 r. w Szpiułu 
Strzelców podhalańskich w Nowym Sącz*. 

W  smutku Dotrrakum matka 1 slattry z ipra 
smrią Krawnych, Hrryiadół. Koiefów l 2na}o- 
m\ca Zmarłego m  wyprowadteaie zwłoL 
a kaplicy SrpItaU OktęąoweRO w Urale owie 
przy ul. Wrocław, skuej dc yrobu rodzinnego 
która się odbędzlo dnia 4 lutego o godz. 8. 

ro południa.
NABOŻEŃSTWO ŻAŁOSNE 

odbędzie cię dnia 6 lutego © poiiz. 9 rano 
ti kościele S. S. Sercaueł- przr ul Garncnrsltiej.

PARCELACJA:
mocy upoważnienia G. U. Z. w  Warszawie z dnia 31 października 1919 r. L. 9067, parceluje Wydział parcelaeyjny Ziemskiego Banku Kredytowego we Lwowie

 skie bez osobnego zezwolenia U. Z Potrzebującym pomocy parcelantom udziela Ziemski Bank Kredytowy pożyczek hipotecznych spłacalnycli w  10 lub lo laiaeh.
Umowy zawiera i wyjaśnień udziela W ^ C iZ ifi l iM BlCefcacyjny Zi@Sł$Mi@gbO BSkllktl k fB C iy iO W ® g O  (Spółka rolnicza) Lwów, ul. 3-go Maja L. 12, II schody 

I'Q©zanixi, w  godzinach od 9— 1 do południa i o d  4 — 7 d o  południu.

Na
m a ją tk i z i e m
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JE D Y N E  K A T O L I C K I E R 4 M IJ A S .D A  FE LD M A N A -  w iCraSeo^le, ufócir ^ l i k o i a l s k i e i  Ł. 3*
Przewóz mebli w e  w łasnych wozach m eb low ych  z wszeShą gw aran cją , do wszystkich miast w  Polsce i zagranicą, p o  CSSl^Ch k C H k u rcn  C yfltyc fr 
Iskioic lYcca tow arów  na kolei i z kolei, załatwia formalności c łow c i ko le jow e, rów n ież na w vw ó z  i or/,v\V(Si. W łrfsge mnąazvnv tow arow e na kolei*: 

K r .  3 5 3 8 . — :- - - ; 337 U L A  P i S E S l ^ y U A C Y C Ń  S lg  P P -  U R Z Ę D N IK Ó W  O G L Ę D N E  C E N I*

Czasopismo Górniczo - łM nisze
je*t wrae i  dwutygodniowym doaitkicm

C z a s o p i s m o  N a f t o w e
Jodyaya w P«lsct orgasem poiwięc nyra sprawom 
■ónlcsego, ha tnlezeyo 1 na iiu a i c; j  pne- 
mysta *rax twtąuaym z aint gaikiem  wiedzy i techniki.
P nadpłata rożna Mk. 60, zaszyt p«Jadynezy Mk. 4.

B uro Redakcji I Adm-nistracj.: 
w  Warszawie, Bielańska 18, w  Krakowie, 

Jagiellońska 5.
Konto ? K. O Kr. 141.04*.

■ u m i ! H k B i n n » »  w n i

844

is sa n a a *

CERAMIKA
i  S U C H B D N ie W S K A  !

po: a  aaojo *yrsby, a mianowicla s50

i  naczynia kamienne ogniotrwałe
1  z gwcrsncyi wymiany w rszto ppkr.lęcia w og.iń>.

I  ictem h nawa 1 m« ocnSsa 
| A. J. law ińskl
1 vj Krakowi®, ul. Sisr©T?iSisa 35.

oasoKSiwiak j « ł* . ss»  * » « ■ * « » * «

F O S M A C Z  pele naftowa Hr. C0MA5!
_  . . . .  . i.nt.^klOTU^O iTołrt— l ani

      _ tc prn»»v ——
roili 1SZ3, w  r tc «  lanej spóikf, pric.o wartofc-obecu j t i  udilaJOw 
1 k łidym  ro U tn  Je»t fciiłtj terz: miT.o to, Vfo t c r i*  m  *alo*l, 

otrzyma zw rot w tożoneri kap ita ł I dotyczący procent “ *

3 buhajki
rasy fryzyjskiej wysokem lecznel

mu do sprze-iaria

Zarząd dóbr X. X. Sanguszków 
w Gumniskach

poczta I atacya kolejowa Tarnów.
L  Dobosz U.f czarnosrokaty, nr. l i  gru

dnia 1917, cena 15.090 K.
2. Ralf, ezarnosrokatr, nr. 13 sierpnia 

1918, cena 12.000 K.
3. Ligustr, czarnosrokaty, ur. 15 paździer

nika 1918, cena 11.000 K.
Cena powyższa obowiązuje do -15 lutego 
b. r.. od tan zaś terminu podnosi się po 

2 f  Ł  za dzień i SZtokę. 365

*a
S zp ita ln a  4 0  S z p H a tr i 4 0 .

SALON SZTUKI
S p r z u is t  o b r & ró w  u a j w y b it n ie j 
s i j r n  a r t y s t ó w  -m a la r z y  p i r -  
sk ieh  i  z a g ra n ic z n y c h  p o  a a j la ń -

Również sprzedaje się na

SPŁATY M!ES§gCZ*i&.
O b e c n ie :  K (

—  W S P A N IA Ł A  —

WYSTAWA LU TO W A .

Skórki surowe
a Hsuw, wyder, kun, tchórzy itp. kupuje 
w  każdej ilości po najwyższych cenach
SKŁAD FUTER A N TO N IEG O  TCJąBKI

ar Krakow ie, u!. Szewska *2 . 4443

F O S IT E P r a
iub pi-łm ;o dobre kupię. 
Zgłoszenia; Długa »8  1 p;

M. C. . S71

f i

o  s p r s e d a n ś a :
wózki resorowe, z je- 
dnem i dwoma sie
dzeniem', facton, n- 
prząi, kuczer, sludłe 
lamstio Wiadomość 

Długa 38, w lakierni. 
267

Administrator dóbr
kawaler, wszechstronnie wy*
kształcony, poszukuje ssmo- 
dzlolne~o zarządu większego 
ma U tka na urtiynaryę cd i-go 
kwietnia, cbecnie na posadzie. 
Zgłoszenia przyjmuje z grze
czności naczelnik poczty Kra
ków VH, dla agronoma, 239

UBRANIA
z angielskich 280 

I krajowych materyj
w wtelMm wyberze wykonuje

Bojtesz i Wołkowicz
Iiakćf. Psdwsit 5, Tel. 3315.

F ® r 4 ® p i e ? t y »
P lanena,

f U h ą r m m m
SpraeCaż, i ł  m ta na wyna- 
Jm. Kapuje tJ J  i iastra- 
k d ł ;  I; Zrórłr.e. — SiWd 
lerteótmo w Heleny 8shq- 
k o ń M  Wetstai 7. o®5

4 M M * 4 W M M M b  

Potrzebny ssraz
NAUCZYCIEL

:-n t) uo tUkiiki z u- 
«x»<aa.l fi ki gima. Zgło* 
tu i i ł  p. Bedzlak Birków
p. Kectayriór- 249

" o c n o  D N I ' C
■dolay s pateceaiami fc. 
dobren kierował więksse- 
ml ogrodami dworsko ban- 
dłowyoal posnikuje posa
dy Łask. tgł. do Adtn. 
.OL Nar.' df» ogrodnika 

stamego. 8--8

l i t i f
x domkiein, o dwóch  
nbikacyach, IV* mili 
od Krakowa,‘sprzeda 
Chądzyński Kraków, 
Aleje Mickiewicza 17 
(od godziny 10—12,

p ró c z  św ią t). .67

Wszelakie szmat;
cJpadki 'sukna, jeriwsbiu, 
kości, papier gazetowy I 
cdpaiiki paglgjfowe. stara 
akia, ksiaiUbrosatiry kupu
je po pajvyyj'.’ vc!i c.-naeh

J. 0ETTER
KRAKC ./, UnkcwJha I. 48.

T e ).  3 44©. 4894

Kctel Europejski w Kr»- 
hon e potrzebuje

portyera fsclioweqo
■ kancyą 10-000 Wic. poi.
Zętoazeuia osobista przyjmuje 
f j »  pociąw9».y od i luitpo 1929 
mfęiłry codz. ?0—II rano. 252

7

C OM BANKOWY 1 KANTOR WYMIANY

H. MiEROSZEWSKi
Spółka z ogr. odpowr 

■■■rr" ■ ■ w  E i - a k o w ie ,  u l .  F lo r y a f . s k a  ^ 3  — =

załatwia wszeikie interesa wchodzące w zakres bankowości.
G ac is in y  ursęcBaure od godz. 9-tej do 1-szej przed poł. 

oraz od godz. 3-ciej do 6-łej po południu. 4C90

lllk  PiiISllIlII.m Hń
przyjmie kilitu zdclaysli, r a t y n o w a n y ^ j t

urzędników do huctialteryi 
i korespondencyi

Polaków.

Reflektuje dę  t y lk o  na siły z odpowie- 
dniem wykształceniem teorelycznern i s od
bytą dłuższą praktyką.

Zgłoszenia należy przesyłać tylko pise
mnie, i  odpisami świadectw (bez załączenia 
oryginałów), wraz z podaniem odbytych stu- 
dyów  i praktyki, jak i referencyj, warunków  
o ra z  terminu wstąpienia.

Posady są do obssplzenia z a r a z .

* “  O Y B E K C Y A .

Każdy Polak powiwan poznać
Jakim Jast r  brzrlania 

rr—  projektowany = =

gatek lc
amruaŁ

k*6ry bezpłatnie dorsza swc.nt Abonentom

Ł l  „MUZYKA i ŚPIEW" S S
Mte» ?cł/!ik artystyczny, poświęćmy outeSisJ twćrczośel • uuy a?-1. 

s j u  Prenm nerata ry c in a  M arak 22*— . r :

Prenni em tę  n * ’ ażj rudsy łab  w p ros t do W ydaw n ic tw *: K raków, u l. tm. T c u s s n  S8L

Djrekcya Koi?i Państwowych.
23. 1. Rtt. 38/7.

Poznań, dnia 28 stycznia 1920*

Dyrekcya Kolei Państwowych w Poznaniu
potrzebuje:

20.000 rolek taśm papierowych do aparatów telegraficznych,
50 kg. farby do pisania do aparatów telegraficznych, w fl»1

szeczkach a 100 gr.,
50.000 mioteł brzozowych,

1.000 kg. cienkiego sznurku z konopi,
l.COO kg. średniego sznurkr z konopi,
2.000 kg. cienkiego sznurku papierowego z wkładką drucianą,
2.000 kg średniego sznurkn papierowego z wkładką druciana,

10.000 kg. karbitn (Kalzium),
5.000 m. knotów do palników płaskich w  różnych odmierz#

niach,
25 kg. knotów mikówych,

80.000 kg. mieszanej bawełny do czyszczenia,
5.GOO kg. szmat do czyszczenia,

500 kg. kreuy do pisania w  drążkach,
10000 kg. sody kclcymowanej,

100.000 pudełek zapałek,
10.000 pudełek tópałe.k burzowych,
2.000 kg. plomb.

Oferty należy przesłać wraz z próbam i do btara rachun
kowości Cyreksyi Kolej Pafisty/uóycn w Foznaaiu   W?lf

Zygmunta Starego 0. au
>&

L . 63.

K O N K U R S
ł5 y r® k c .fa  k r a j o w e j  ś r e d n i e j  S z k o ły  r«»S- 

n lc z e j  w  C z e r a i e h o ^ k  o g ł a s z a  n in le js z e n tą  
n a  m o c y  p o łp .  W y t f^ ia łp  k r a j e w e g o  z  d n i a  
2 0 * b o i .  L W : 1 8 3 3 , k o n k u r s  n a  &  p o s a d  n a u *  
e z y c ie l i  w  t e f i e  s z k o le ,  a  m k a n u w ic ie :
V  przedmiotów ogólnie kształcących (ję^yk polski i ewent. n e-< 

luiecki geografia khisto-ya),
T. nauk przyiodniczych, matematyki i fizyki,
3) ehemii ogólnej f technologii rolniczej
4) rolnictwa z nauk o gleboznawstwie i nawożeniu,
~») mechaniki iolniczej i iużynieryi wiejskiej, oraz geometrii 

i geometry! wykreślnej,
4) organizacyi i zarządu gospodarstw wiejskich, oraz ekonomii 

i statystyki rolniczej, 
tndzież na 1 posadę prefekta Internata ezkolnego.

Do possuj nauczyciela przywiązaną jest płscr roczna obec-« 
ute jeszcze według etatu Drzed wojennego w  kwocie 2520 Mkj 
dodatek aktywalny 420 Mk, mieszkanie w r a ’urzf. oraz nrawc 
do 5*cfu dodatków 5-lctnicr każdy po <50 Mk rocratie. m nadto 
dodała, wojenno-diotyżnic-ie od 6.461 Mł di 10.770 Mk, tndzieś 
t z. doaatek l#wartalt*Y od 980 Mk do 2072 Kik rocznie zależnie 
od ctrtio rocizicr, według norm w  Państwie o1h>wiązujących. Za 
powiedziane podwyższenie płac urzędników w PaiutwiL najdzie! 
tr i-* z- Kto twe nie względem nauczydelf krajowycł. szkół roini4 
tzych. Kandydatom szczególnie nkwalifikow ■ nym ekionny jestj 
W ydział arajowy przyznać wylszf pouery wedłak autowy.

ł ic  p >sndy nrefekla Intemntn przywiązaną jes ' płacie rocznd 
1680 Mk, dodatek aktywalny 168 Mk, mieszkantt w  nrtarzc, oraa 

rawo do 5-ciu dodatków 5-letaich każdy po 210 Mk rocznic, 
odatki kwartalne od 700 Mk do 1652 Mk rocżnif, a dódclki 

wojenoo-drcżyżsiiane od 4561 Mk do 8ó7? Mk rocznie zależnie 
od stanu todiśny.

Powyższe posady będą n&dauc prowizorycznie, a stabilizit- 
cya nastąpić moża po roku zadowainiającej służby za zgodą Władz,| 
o i!c kandydaci posiadać będą pełne kwalifikacyc, wymagane odl 
nauczycieli w  średnich szkołach rolniczych.

O bliższe inform&eye należy zgłaszać kię do Dyrekcyi Szko
ły, dokąd też kandydaci o nowyższe posady winni wnosić poda
ni® najpóźniej do dnia 1. marć* 1920. Do podania dołączyć na
leży: metrykę modzenra, życiorys1 oraz świadectwa i ewent. pra
ce naukowe, udowadniające kwalifikacje do zajmowania powyż
szych posad. sof

W  Czernichowie, dnia 28. stycznia 1920.

Pamiętajcie o żołnierzu polskim!!

E

AKCYJNY BANK ZWIĄZKOWY
dla Stowarzyszeń zarobkowych i  gospodarczych 

O D D ZIAŁY: WE LWOWIE, Akademicka 4 —  w Krakowie, Mały Rynek 4 —  w Zakopanem, Krupówki.
asaKgBss MiOKo n sp o m ta itó w .

PrzyimMie wkłady na raclwnkl Meław 8 kilażfegiki wEiłaAowi i oprotentewult 
l e  n a jk o r z y s t n ie j .

Z a ł a t w ia  p r z e k ą s y  na wszystkie miejscowości Polski i zagranicy i wszelkie ztecenia giełdowe.

K y p il| @  S s p r z e d a j e  waluty i efekty po dziennym kursie.

U d z i e l a  k r e d y t ó w ,  finansuje przedsiębiorstwa. M

Specyalne warunki dla Stowarzyszeń zar. t gosp., Spółek z ogr. odp. i Spółek rękodzielniczych.

. ;.r = - ' r

r C i ł m  Wydawrietw* „Głosu Narodu* Sp. i  egriinlci-ouq odpowłediDlo śeią. —  Rodr-ktor oijp^flaodzialnT w firayaM w  H o r o w i c t .  —  Orukarnia . / i f o z u  Narodu" w  Krakowie, ■md v i z e i u n  B. Parko.


